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Z obrad Prezydium WRN w Krakowie

Konieczność szybkiej budowy
zapory na Rabie

W Prezydium WRN w Kra­
kowie omawiano sprawy bu­
dowy nowej zapory i zbiorni­
ka retencyjnego na rzece Ra­
bie. Obecny był prezes Cent­
ralnego Urzędu Gospodarki
Wodnej —Zbigniew Janoszko.
Po zbiornikach na Dunajcu —

w Rożnowie i Czchowie oraz

na Sole — w Porąbce i Tres-
nej — będzie to piąta już tego
typu inwestycja w woj.. kra­
kowskim.

Konieczność jej szybkiej bu­
dowy potwierdziła ostatnia po­
wódź. Zbiornik na Rabie słu-♦♦♦***♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦*

żyć będzie równocześnie
ujęcie wody dla Krakowa.

Prace przy budowie ujęcia
wody pitnej dla Krakowa —

postępują naprzód. Ostateczne
decyzje w sprawie realizacji
zapory i zbiornika mają być
podjęte w ciągu bieżącego ro­
ku.

S. Agnew potwierdza
poparcie USA

dla rządu gen. Lon Hola
w Kambodży

WASZYNGTON
W Phnom Penh opubliko­

wano 28 bm. komunikat rzą­
dowy, który stwierdza, że wi­
ceprezydent USA — Spiro Ag­
new potwierdził poparcie Sta­
nów Zjednoczonych dla rzą­
du kambodżańskiego gen. Lon
Nola.

Ostatnie wydarzenia w

Kambodży świadczą, że USA
kontynuują eskalację agresji
w Azji Południowo-Wschod­
niej.. Potwierdza to nie tylko
decyzja USA udzielenia po­
mocy militarnej rządowi gen.
Lon Nola na sumę 40 miń do­
larów, ale także brutalne bom­
bardowanie terytorium Kam.

bodży.

Ze świata
W BERLINIE odbył

Międzynarodowy Kongres
cheologii Słowiańskiej,
on ważkim przyczynkiem
polemiki z niemieckimi

cjonalistami.
MIESZKAŃCY CSRS uroczy­

ście obchodzą 26 rocznicę Sło­
wackiego Powstania Narodo­
wego.

W JESIENNYCH Targach
Lipskich (jutro otwarcie) we­
źmie udział 6,5 tys. wystaw­
ców z 55 krajów. Polska bę­
dzie jednym z głównych ucze­
stników imprezy. M. in. eks­
pozycja naszych „fiatów” jest

"Szczególnie imponująca.
AMBASADA ZSRR W USA

wystosowała
przeciwko
incydentowi
Państwowego
Zespołu Tańca Narodowego
ZSRR pod kier. I. Mojsiejewa.
Na skutek prowokacji ze stro­
ny nieznanych osobników mu­
siano przerwać występ w chi­
cagowskim teatrze.
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Kraków, sobota 29, niedziela 30 sierpnia 1970 r

Unowocześnienie floty • Rośnie pływający tonaż

Ekspresowce i kontenerowce

w służbie
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ODZNACZONE ZŁOTĄ ODZNAKĄ MIASTA KRAKOWA

KRAKOWJ

ostry protest
prowokacyjnemu

na występach
Akademickiego

Zbrojne prowokacje
izraelskie
wobec Jordanii

28

Polskich Linii Oceanicznych
Nasze statki docierają do setek portów na całym świecie

Polskie Linie Oceaniczne eksploatują obecnie 143 statki
o tonażu 828 tys. DWT, które obsługują 30 regularnych li­
nii, docierając do setek portów całego świata od Japonii
i Australii po południowoamerykańskie wybrzeże Pacyfiku.

Jedna z uczestniczek Festiwalu

Sopockiego Joan Baez ze swoim

dzieckiem na płycie lotniska we

Wrzeszczu.

CAF — Telefoto — Kosycarz

W stolicy Urugwaju

Wizytacja terenów
nawiedzonych
przez powódź
w woj. krakowskim /

Dziś, członkowie kierownic^
twa władz partyjnych i admi­
nistracyjnych województwa
krakowskiego odwiedzą 6 po­
wiatów województwa, które
najbardziej ucierpiały w cza­
sie powodzi w lipcu br. Za­
poznają się z przebiegiem prac
przy usuwaniu "skutków powo­
dzi oraz spotkają . się z miej­
scową ludnością.

Ustalone zostaną kierunki
dalszych prac przy zabezpie­
czeniu rzecznych wałów o-

chronnych, naprawie mostów,
dróg, i budynków.

Jordania wystosowała
bm. ostry protest do Rady
Bezpieczeństwa NZ w związ­
ku z prowokacjami zbrojnymi
soldateśki izraelskiej na linii
przerwania ognia. Tęgo rodza­
ju ataki podejmowane z pre­
medytacją — oświadczył
przedstawiciel Jordanii —

Saleh Kabariti — dowodzą, że
Izrael zamierza sabotować o-

bęcne wysiłki zmierzające do
pokojowego uregulowania- pro­
blemu bliskowchodniego.

Jak donosi agencja Reutera, Iz­
rael kategorycznie odrzucił suge­
stie amerykańskie na temat e-

wentiialnego kontrolowania przez
dwa supermocarstwa pctozumień
w sprawie politycznego rozwiąza­
nia kryzysu bliskowschodniego.
Osobistości izraelskie uważają, iż

naruszałoby to suwerenność Izra­
ela. W tym tonie utrzymane były
wypowiedzi premiera G. Meir, wi­
cepremiera J. AUona oraz mini­
stra obrony, M. Dajana.

W najbliższych latach, ar­
mator zamierza wzmocnić
swoją pozycję na międzynaro­
dowym rynku żeglugowym,
głównie poprzez zwiększenie i
unowocześnienie floty. W tym
roku, oprócz pływających już
5 nowych statków, PLO otrzy­
ma jeszcze 4 jednostki. Tonaż
floty PLO powiększy się o 42
tys. DWT. W przyszłym roku
przybędzie dalszych 10 stat­
ków o nośności ponad 50 tys.
toń.

Najbardziej interesujące
zmiany zajdą na najdłuższych
i najkrótszych liniach. Nowy
rozdział W polskiej żegludze
dalekowschodniej otwierają
tzw. ekśpteśówce. Pierwszy z

nichm/s„Hel” już pływa i
niebawem zakończy pierwszą
podróż do Japonii.

Część nowego tonażu PLO
stanowią małe jednostki bu­
dowane w Rumunii. Obsługi­
wać będą one krótkie linie
europejskie. Prócz tego zaku­
pi się w latach 1971—72 trzy
statki na linię fińską, przysto­
sowane dó żeglugi wśród lo­
dów.

W najbliższych dniach wcho­
dzi do eksploatacji na trasie

Świnoujście — Ystad drugi
prom o nazwie „Skandyna­
wia”.

3 statki z tzw. serii królew­
skiej otrzyma linia wschod­
niej Afryki. W dalszej kolej­
ności, przewidziana jest wy­
miana tonażu ną linii północ­
noamerykańskiej, gdzie syste­
matycznie będą wprowadzane
kontenerowce.

zamknięto gimnazja
Urugwajskie władze oświa­

towe powzięły decyzję o zam­
knięciu wszystkich gimnazjów
w Montevideo.

Przyczyną tego kroku ma

być to. że wielu nauczycieli
oraz uczniów szkół średnich
utrzymuje kontakty z party­
zancką organizacją „Tupama-
ras”,.s,.

Obrady
CRZZ i not

W Warszawie odbyło się 28
bm. wspólne posiedzenie Pre­
zydium i KW CRZZ oraz Prer

zydium ZG NOT poświęcone
zadaniom związków zawodo­
wych i stowarzyszeń nauko­
wo-technicznych w pracach
nad wprowadzeniem nowego
systemu bodźców materialne­
go zainteresowania.

Wprowadzenie do dyskusji
wygłosił przewodniczący Ko­
mitetu Nauki i Techniki ■—
prof. Jan Kaczmarek. Najbliż.
sze tygodnie —

' stwierdził
mówca m. in. — powinny być
wykorzystane przede wszyst­
kim na przejście z etapu for­
mułowania zadań do etapu
zapewnienia ich realizacji.

Na posiedzeniu przemawiał
przewodniczący CRZZ — I.
Łoga- Sowiński.
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Friday BrownAngielka

za najlepsze wykonanie polskiej piosenki
„Dzień polski1' na X MFP w Sopocie wykazał:

nasze piosenki z powodzeniem mogę konkurować

z najlepszymi przebojami zagranicznymi

Z Wietnamu płd.
LONDYŃ
W Wietnamie południowym

notuje się wzrost aktywności
sił wyzwoleńczych. Wczoraj
partyzanci urządzili zasadzkę
na amerykański konwój woj­
skowy w pobliżu bazy An Khe.

6 żołnierzy USA zginęło, a

26 zostało rannych.

Pszenica
lubi muzykę

DELHI.
Ragi, czyli melodie rytualnej

muzyki hinduskiej przyspieszają
wzrost pszenicy... Tak przynaj­
mniej twierdzi Amir Khan, indyj­
ski ekspert muzyczny, który nie-,
dawno patronował eksperymen­
tom w tym zakresie na polet­
kach doświadczalnych w Dżabal-

purze.
Pszenica, która rosła ,,przy a-

kompania nencie” tradycyjnych,
melodii hinduskich, dała obfitsze

plony —4 oświadczył Khan.

M a mocy decyzji międzyna-■■ rodowego jury X Między­
narodowego Festiwalu Piosen­
ki w Sopocie — laureatką I
nagrody wczorajszego „Dnia
polskiego” została Angielką —

Friday Brown. Nagrodami II
i III podzieliły się — Emilia
Markova (Bułgaria) oraz

banka — Lourdes Gil.
Piosenki w wykonaniu

trójki („Ze mną bądź”, „je­
sień idzie przez park” oraz—•—■

„Jak cię miły zatrzymać”) od­
znaczały się — zdaniem jury
— najlepszą interpretacją i a-

ranżacją. Z konfrontacji z u-

twprami zagranicznych pio­
senkarzy, zademonstrowanymi
w „Dniu międzynarodowym”

Ku-

tej
„Je-

Theo Sarapo
zginął w wypadku
samochodowym

We -włoskie] miejscowości Raven-

na odbyły się 26 bm. wybory „ŁA­
DY U)«VERSE”, którą została

Heidrun von Goessel z NRF (w
środku). Drugie i trzecie miejsce
zajęły Angela Escribano z * Hisz­
panii (z lewej) i Diana Waters z

W. Brytanii (z prawej).
CAF — AP — telefoto
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Nowy fundator: Szkoła Podstawowa nr 39 I
Miło nam donieść, iż młodzież i grono profesorskie Szkoły Pod­

stawowej nr 39 postanowiło podjąć naszą akcję i ufundować ksią­
żeczkę mieszkaniową PKO dla jednej z uczennic Szkoły, Joli Wo-
stek. Książeczka na którą wkład zebrali — według słów kierow­
niczki — „wszyscy w Szkole począwszy od woźnego na kierow-

i metwu i Komitecie Rodzicielskim skończywszy” — zostanie wrę-
I ezona w czasie otwarcia nowego »ku szkolnego, 2 września.
| ręce kierowniczki Szkoły p. mgr Fryderyki Kantyki skla-
I namy naszym nowym fundatorom serdeczne podziękowania!

(mar)
a
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Zarazki cholery
dotarły do Afryki

KAIR.

Po raz pierwszy zanotowa­
no wypadek zachorowania na

cholerę na południe od Saha­
ry — w Gwinei. Jak oświad­
czył w Genewie rzecznik Świa­
towej .Organizacji Zdrowia,
istnieje obawa rozprzestrze­
nienia choroby na kraje Afry­
ki zachodniej.

Wyrazem zaniepokojenia e-

pidemią cholery jest zwołanie
w Damaszku konferencji 7
państw

'‘‘'

Kilka wypadków zachoro­
wań na cholerę zanotowano w
Libanie ____'‘ _

rabskich okupowanych przez
Izrael.

Kolo Limoges, w tragicznej ka­
tastrofie samochodowej zginął
piosenkarz Theo Sarapo.

W 1962 r., ślub 27-letniego wów­
czas Sarapo z 47-letnią, słynną
gwiazdą piosenki francuskiej
Edith Piaf wywołał wielką sen­
sację. Prawdziwe nazwisko T. Sa­
rapo brzmiało Łambukas. Urodził

się w Paryżu w 1936 roku w ro­
dźipie greckiej.

Przerwa w procesie
bandy Mansona

NOWY JORK.
Sąd w Los Angeles prowadzący

proces przeciwko . bandzie Manso­
na, powziął decyzję o odroczeniu

przesłuchań do poniedziałku.
Wczoraj miała być przesłuchiwa­
na jedna z oskarżonych — Susan
Atkins. Stawiła

sądem w stanie

pania fizycznego
trzymać się na

postanowił odroczyć przesłuchanie
i.poddać ją badaniu lekarskiemu.

polska piosenka wyszła obron­
ną ręką; wykonawcy z 24 kra­
jów w wielu wypadkach po­
kazali bardzo interesującą in­
terpretację i aranżację na­
szych rodzimych
wydobyli i
rakcyjność

Nagrodę
Autorskiej
się zagranicznego wykonawcy
polskiej piosenki przyznano
Hiszpanowi — Jaime , Morey.
Zaśpiewał on piosenkę „Cze­
kam na miłość”.

Dziś — przedostatni dzień
X MFP — koncert płytowy,
w którym wystąpią piosen­
karki j piosenkarze, reprezen­
tujący 16 czołowych wytwórni
płytowych świata.
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utworów,
podkreślili ich at-
i walory.
specjalną Agencji
dla wybijającego

arabskich.

oraz na terenach a-

spędzą pod wodą
Wkrótce w wodach morskich w

rejonie Warny, statek podwodny
^Szelf-l” zanurzy się z załogą 6
akwanautów na głębokość 20—30
m i pozostanie tam przez
i nocy.

Eksperyment ma na celu

zbadanie, w jaki sposób
pod wodą wpływa na funkcje fi­
zjologiczne i psychologiczne czło­
wieka. Wiąże się to z planem pe­
netracji dna morskiego w poszu­
kiwaniu m. in. cennych minera­
łów*

10 dni

m. in,
pobyt

♦*♦*♦♦♦<*****♦♦♦♦«♦♦
Tragiczny finał

bójki
Wczoraj w Chrzanowie w hóte-

_lu ^Stella” ok. godz. 23,. wybu­
chła bójka między 21-letnim Ale­
ksandrem Jurkiem a 20-letnim
Stanisławem Kaletą. A. Jurek w

wyniku pchnięcia nożem w brzuch
został ciężko ranny i mimo po­
mocy lekarskiej, zmarł wkrótce
w szpitalu. Ś. Kaletą zbiegł. Mi­
licja prowadzi pościg.

utro pogoda . rejonu
Krakowa kształtować

się będzie na skraju
wyżu. Pogodnie, Rano

•zamglenia, lokalnie

mgły. W ciągu dnia

przejściowy wzrost za­
chmurzeń. .Wiatr płd. i

płdśrzą.ęh. 3—5- m/sek.

Temp. 19—23 st. C.

się ona przed
takiego wyczer-
(ledwo mogła u**

nogach), że sąd

Takiego szczupaka złowił w jezio­
rze Kisajno koło Giżycka Stani­
sław 'Dorna — pracownik zakła­
dów „H. Cegielski” w Poznaniu*

CAF — Maro*
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Po trudnych żniwach

święto plonów
W ostatnią niedzielę sierpnia aż

sześć powiatów organizuje uroczy­
stości dożynkowe: chrzanowski w

Rudawie, limanowski w Szczyrzy-
cu, miechowski w Chodowie, o-

święcimski w Osieku, żywiecki w

Pietrzykowicach i nowotarski w

Wzrost cen

we Włoszech
RZYM.
Rada Ministrów Republiki

Włóżciej przyjęła projekt u-

stawy o nowym, kolejnym
podwyższeniu podatków i cen.

Od 28 bm. wzrosła znacznie
cena za benzynę, podwyższo­
no opłaty za przejazdy auto­
stradami, za korzystanie z te­
lefonów oraz opłaty za prawa
jazdy. Wzrosły też ceny apa­
ratów fotograficznych, radio­
wych i telewizyjnych, kosme­
tyków i innych artykułów.

W wielu miastach Włoch
rozpoczęły Się masowe demon­
stracje i wiece protestacyjne.

--•—..

Rabce. Są to Ww. dożynki wzorco­
we, a więc połączone z wystawa­
mi, których celem jest zaprezen­
towanie rolnikom aktualnych o-,
sięgnięć w charakterystycznych
dla danego rejonu kierunkach pro­
dukcji. Wystawy takie dają rolni­
kowi okazję do porównań i są
niewątpliwie jednym z silniej­
szych bodźców oddziałujących na

podniesienie poziomu gospodarstw
chłopskich.

Oprócz dożynek powiatowych
święte plonów obchodzone będzie
w kilkunastu gromadach. Ogó­
łem w województwie przewiduje
się w tym roku organizację ISO
obchodów dożynkowych, w więk­
szości oczywiście na szczeblu gro­
mad. Wielu rolników — zwłaszcza
z rejonów podgórskich — święcić
będzie zakończenie żniw dopiero
we wrześniu, (hsl

korektura

Od 1 września br
28 bm. w Paryżu zaprezentowano nowy model „citroena GS”, któ­
rego seryjna produkcja rozpocznie się w 1971 r. Samochód rozwija

maksymalną szybkość 149 km/godz.
CAF — URI — tel-efoto

|«
Iifei

50'Secie powstania Republiki

Partii Komunistycznej Kazachstanu

Przemówienie

Sekretarz generalny KC KPZR

o węzłowych problemach międzynarodowych
MOSKWA.

Sekretarz generalny KC KPZR — LEONID BREŻNIEW
wygłosił 28 bm. przemówienie w Ałma*Aeięf na uroczy,

stej akademii poświęconej 50-leciu radzieckiego Kazachsta­
nu i Komunistycznej Partii tej Republiki.tej Republiki.

„Motozbyt"
zajmie się handlem

używanymi samochodami

taryfy celnej
Od 1 września, wchodzi w życie

pewna korektura celnej taryfy «-■
zarówno wywozowej jak i przy­
wozowej.

Szczegółową listę towarów spo­
żywczych i przemysłowych, ©o do
których wprowadza się przy Wy­
wozie ograniczenia ilościowe, pó-
daje Dziennik Ustaw nr 20. Tak

np.- W przypadkach wywożenia z

kraju czekolady i wyrobów cze­
koladowych, kawy naturalnej,
herbaty, mięsa i przetworów mię­
snych powyżej określonych, sto­
sowanych zresztą dotychczas li­
mitów Wagowych, trzeba będzie
uzyskać dodatkowe zezwolenie
władz celnych a także opłacić cfo
w wysokości 200 proc, wartości
tych towarów. Identyczne zasady
postępowania dotyczą wywożenia
pierza, puchu, wyrobów pasman­
teryjnych, bielizny pościelowej
czy kryształów i porcelany.

PRZERWY

W przemówieniu L. Breż­
niew nawiązał do podpisanego
niedawno w Moskwie układu
NRF — ZSRR.

Zawarcie układu z NRF,
który przewiduje jasne i nieć
dwuznaczne uznanie nienaru­
szalności istniejących w Euro­
pie granic, w tym również li­
nii Odry—Nysy, która stanowi
zachodnią granicę Polskiej
Rzeczypospolitej Ludowej, o-

'

raz granicy między NRF ■i

W WARSZAWIE podpisano
wczoraj protokół o współpra­
cy naukowej i technicznej
między PRL i Ludową Repu­
bliką Bułgarii.

• W ZWIĄZKU z zakończe­
niem obrad . komisji spiesza­
nej, która rozpatrywała bieżą-

Z kraju
Opracowany przez „Motozbyt”

program uporządkowania obrotu
używanymi samochodami wkra­
da w fazę realizacji. Przewidu­
je on, obok istniejącego dotych­
czas komisu, stopniowe urucha­
mianie przez „Motozbyt*’ placów-
targowisk używanych' pojazdów
we wszystkich miastach wojewó­
dzkich.

^Motozbyt” na zlecenie klienta
dokona oceny stanu techniczne-
gs pojazdu, spisze umowę między
komrahentami, załatwi przereje-
ztrowanie pojazdu oraz umożliwi
przedstawicielowi wydziału
•owego Prezydium Rady Narodo­
wej pobór podatku . od nabycia
praw majątkowych,

Na placach skoncentrowany bę-
Pzie obrót używanymi, pojazdami,
a istn iej ące;| dzisiaj . na ąiicaeh
Warszawy i innych miast „giełw
Wy” samochodowe, zostaną zlikwi­
dowane.

Na placaćh-targowiskach można

będzie sprzedawać Używahe poja­
zdy bez żadnego pośrednictwa*
bezpośrednio między sprzedawcą
a nabywcą, według cen, które
między sobą ustalą. ,,Motozbyt”
będzie mógł również zakupić na

swój rachunek używany samo­
chód i sprzedać go w formie licy-
tacji publicznej. k

Przewidziano jeszcze inną for­
mę sprzedaży samochodu. „Moto«
zbyt’*, w imieniu właściciela . po?
jazdu, będzie sprzedawał samo*
chód na publicznej r licytacji.
Sprzedający otrzyma w tym przy­
padku cenę najwyższą, oferowaną
przez kupującego. „Motozbyt” za­
łatwi przy tym wszelkie formal­
ności; a za usługę pobierze pro­
wizję.

diacyjńych Jarringa, do Rady
Bezpieczeństwa napływają
skargi o naruszaniu rozejmu.
W tych dniach przedstawiciel
Izraela, ku zdumieniu Jarrin­
ga, nagle opuścił Nowy Jork i
wyjechał do Tel Awiwu.
Wkrótce potem wicepremier
Izraela, gen. Jigal-Allon oś*
wiadczył w' Hajfie: „Powinni­
śmy się postarać aby opóźnić
dyskusję z Amerykanami tak

< długo, jak to jest możliwe”. W
tym samym mniej więcej cza­
sie do Rady Bezpieczeństwa
wpłynęła pierwsza formalna
skarga Egiptu o pogwałceniu

y przez Izrael
przerwaniu ognia i
ćentracji wojsk w

nału Sueskiego.
W dalszym ciągu

pełnej zgodności między Pale­
styńczykami, co do sposobu za­
łatwienia ich sprawy. W sto­
licy Jordanii, Ammanie, gdzie
istnieje największe ich zgrupo­
wanie, znów doszło do strzela­

niny w wyniku której kilkana­
ście osób poniosło śmierć.

Gunnar Jarring w którego
rękach spoczywają obecnie
sprawy wojny i pokoju na Bli­
skim Wschodzie musi wykazać
wiele talentu aby jego nowa

misja znów nie okazała się po­
dobnie jak poprzednie niewy­
pałem. Czy sprosta zadaniu — -

dowiemy się dopiero w dru­
giej połowie września kiedy w

Nowym Jorku rozpoćzną się
obrady kolejnej sesji Zgroma­
dzenia Ogólnego ONZ.

(m-tz);

W DOSTAWIE PRĄDU
,Ł . .Knergptye^y Kfafców
=Miastb praepraszó zA prżeiSwy w

dostawie eńergif elektrycznej:/A." -

— w dniu 31 .sierpnia, od godz.
5.30 do 16, na os. Szklane Dojny
bl. 5, 6, os. Słonecznym bl 7, 8,
10, przedszkole, 12 Szkoła, os.. Ja­
giellońskim bl. 8, 24—29, 35t-36,

— w dniu 1 września, od godz.
5.30 do 16, na os. Jagiellońskim —

hydrofornia, bl, 21—23, 30, 31,
'

— w dniu 2 września, od godz.
5.30 do 16, na osi Jagiellońskim,
bl. 1 ■'*— przychodnia od nr 3—7, 37.

Bliższych infOrmacji udziela Re­
jon Energetyczny II, tel. 412-10.

Ponadto; — w dniu 1 września,
od godz. 6.30 do 1Ó, przy ul. Dau-
na, Nadziei, Buraczanej} ’ Lubus­
kiej, Szukiewicza.

Bliższych informacji udzielą Re­
jon Energetyczny Nr 3 „Podgó­
rze”, ul. Niwy 12, tel. 653-85.

K-7789

ce zagadnienia, dotyczące re­
alizacji wymiany handlowej
między Polską a Zjednoczoną
Republiką Arabską w 1970 'Ż.,
— podpisano - 28 bm. protokół
z posiedzenia komisji,

NADAWANY dotychczas na

UKF program III Polskiego
Radia słyszalny będzie od i
września br. również na fa­
lach krótkich w. pasmach (w
zależności od pory dnia) 20 m, .

31m, 41 mi.49m. Program,
ten powiększony zostanie o 12
godzin, dziennie i będzie na­
dawany od godz. 4.57 do 24,
a w niedzielę — od 5.57 do 24.

...........

Samobójcza
śmierć
we wrzącej wodzie

TOKIO.

W Kasatsu, w Japonii, ld-letni

chłopiec 1 o rok młodsza od niego
dziewczyna, rzucili się do wrzącej
wody, w znajdującym się w po­
bliżu 'kraterze czynnego wulkanu.
Miał to być protest wobec sprze­
ciwu rodziców, którzy nie zga­
dzali się na ich małżeństwo. Stało

się to na oczach ojca dziewczyny.
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Od niedzieli...

J" eśli Gunnarowi Jarringowi.
dziś znanemu już szeroko
dyplomacie szwedzkiemu u-

da się doprowadzić — zgodnie
z planem Rogersa — dwie wo­
jujące na Bliskim Wschodzie
strony: Arabów i Izraelczyków
do stołu konferencyjnego — ■
będzie to zapewne jego najwię­
kszy sukces życiowy. Wśród po­
lityków Jąrring ma oczywiście
dobrą opinię, cieszy się powa­
żaniem i szacunkiem, uznawa­
ny jest jako dyplomata zręcz­
ny, umiejący sobie radzić w

sytuacjach
nych'.

Niestety,
nych prób
ani zlikwidować, ani nawet za­
łagodzić konfliktu blisko­
wschodniego. Obecnie „urzędu­
je” na 3* piętrze gmachu ONZ,
gdzie prowadzi wstępne roz­
mowy z przedstawicielami
państw arabskich, z przedsta­
wicielem Izraela i innymi oso­
bistościami, zainteresowanymi
pokojem na Bliskim Wscho­
dzie. Słowem — uprawia tzw.
cichą dyplomację, której ce-

lem jest wysondowanie — w

różnych spornych sprawach —

opinii negocjatorów, zasugero­
wanie im niezbędności pódję- .

eja takich a nie innych przed-,
sięwzięć, zbliżenie ich stano­
wisk, przekonanie ich o słusz­
ności podejmowanych decyzji.
Rozmowy te są naturalnie pro­
wadzone w głębokiej tajemni­
cy, a ich wyników nie podaj,
się do gazet.

trudnych i delikat­

dotąd mimo usil­
nie udało mu się

nieAle, jak. wiadomo, prasa
lubi tajemnic, ukrywania tego
co w danej chwili jest naj­
aktualniejsze. CliCe wiedzieć co

w „trawie piszczy”, chce znać'
kulisy każdej sprawy. Nowy
Jork, gdzie mieści się siedziba
ONZ nie narzeka na brak
dziennikarzy. Mimo więc „peł­
nej tajemnicy rozmów?’ to i
owo przedostaje się do gazet i
w rezultacie poWstaje mniej
więcej wierny obraz aktualnej
sytuacji na głównym „troncie
mediacyjnym”.

Jaka więc jest ta sytuacja?

nie polityczne konfliktu ńa
Bliskim Wschodzie nie ma

szans trwałości, jeśli nie zo­
stanie poparte formalną gwa­
rancją amerykańsko-radziecką,

, a gwarancja ta może nawet

przyjąć formę obecności fizy­
cznej obserwatorów dwóch
supermocarstw w krajach i na

'

pozycjach, które są obecnie
przedmiotem sporu.

A zatem gwarancje uje . po­
przez oddziały „błękitnych,
hełmów” które, jak wykazała
praktyka, niewiele potrafiły
zdziałać w sytuacjach podob­
nych, ale gwarancje tych, któ­
rzy najlepiej takich gwarancji
mogą udzielić: ZSRR i USA.
Zanim jednak dojdzie do ja­
kichkolwiek gwarancji musi

Cicha dyplomacja
na 38 piętrze

Są szanse na pokojowe rozwią­
zanie kryzysu bliskowschod­
niego? Czy, se-dniowe zawie­
szenie broni przekształci się w

trwały rozejm, którego liwieifc
ezeniem byłby traktat o defi­
nitywnym uregulowaniu pro­
blemów rejonu bliskowschod­
niego?

Na ogół przeważa wśród po­
lityków ton optymistyczny,
który — jak to zgodnie pod-;
kreśiają komentatorzy — wy­
nika z faktu, że dwa wielkie
supermocarstwa zainteresowa­
ne są w osiągnięciu rozwiąza­
nia pokojowego. Stwierdza się
nawet, wręcz że... uregulowa-

dojść pomiędzy wojującymi
stronami do rozwiązania pod?
stawowych problemów. A
więc: wycofania, zgodnie z po­
stanowieniami, izraelskich
wojsk okupacyjnych z' terenów
zagrabionych Arabom, rozwią­
zania sprawy uchodźców pa­
lestyńskich i w ogóle Pales­
tyńczyków.

Tymczasem mimo zawiesze­
nia broni, które ma stanowić
pierwszy krok w pracach nie­

Ha jezdniach nadal straszą

piraci drogowi!
1863 osoby zginęły w tym roku na jezdniach

18 tysięcy ratinych

Wzmożony w okresie letnim
turystyczny ruch kołowy przy­
niósł w br. dalszy wzrost wy­
padków ■drogowych oraz

wzrost liczby zabitych i ran­
nych. Od 1 czerwca do 27 bm.
zanotowano ok. 8 tys. poważ­
niej szych kolizji , drogowych.
Zginęło w nich 949 osób a ok.
7.800 osób odniosło obrażenia.

W kraju wydarzyło się w

tym roku już ponad 22 tys. po­
ważniejszych wypadków dro-
gowych. w których^zginęły

więziono do szpitala" ż- różue-
'gi^rod^ajtrosferażełiiRffiL

Na jezdniach nadal Straszą
piraci drogowi, nietrzeźwi kie­
rowcy i.- przechodnie, jadące z

nadmierną prędkością motocy-

kle i samochocly, nie oświetlo­
ne w nocy furmanki konne,
bawiące się na szosie dzieci.

Po pirackiej próbie

porwania samolotu

Okradli
zabytkową kaplicę

RZYM,
Z zabytkowej kaplicy w pobliżu

Padwy, złodzieje wykradli XVI-
wieczny obraz nieznanego mąla-
Tza XVl-wieczny srebrny krucy­
fiks oraz inne cenne przedmioty
wartości ponad 15 min lirów.

porozumienia o

nowej kon-
strefie Ka-

nie ma też
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Ranni pasażerowie
podtroskliwą
opieką lekarską

Wszystkie osoby, które do­
znały obrażeń przy próbie po­
rwania samolotu „LOT” (26
bm.) pózostają pod troskliwą
opieką wybitnych lekarzy-
specjalistów-. Ranni podróżni
przewiezieni zostali do klini­
ki chirurgii urazowej w Pie­
karach Śląskich. Życiu cho­
rych nie zagraża żadne nie­
bezpieczeństwo. Najpoważniej­
szy jest stan M. Bąka z Ka­
towic, który doznał ciężkich
obrażeń ciała. Natomiast:
Barbarze Trzos z Katowic i
Z. Pariaszewskiemu z Suchej
Góry (uszkodzenie narządu
słuchu) —— według opinii kon­
sultantów nie zagraża utrata
wzroku ani też słuchu.

Do kliniki Śląskiej AM w

Katowicach przewiezieni , zo­
stali: Leokadia Skrobot. Jad­
wiga Morawska i Jerzy Kor­
czyński — wszyscy z Kato­
wic. Doznali oni pourazowego
uszkodzenia słuchu — pęknię­
cia błon bębenkowych.

Kronika wypadków
• Tragiczny wypadek wyda­

rzył się podczas omłotów w Cheł­
mie, pow. Bochnia. W tryby mło-
carni dostał się

^ Siedlec; Odniósł
kie obrażenia i
padkn zmarł.

• Na ul. Mogilskiej tramwaj
zderzył się z samochodem cięża­
rowym. Pasażerka tramwaju Ro­
zalia Piotrowska, zam. na os.

Ugorek 8, doznała obrażeń głowy.
• We wsi Januszowa, pow. Noe

, wy Sącz, spłonęły zabudowania
mieszkalne i gospodarcze należą­
ce do Stanisława Zaremby, a w

Biertowicach, pow. Myślenice, o-

gień zniszczył stodołę, zaś w Za-
drożu, pow. Olkusz ■— dom Józefa
i Jana Petliców.

30-letni Jerzy
on bardzo cięż-
wkrótce po wy-

fi
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Sprostowanie
bo naszego artykułu pt. „Co

przyniosła praca komisji zakłado­
wych w przedsiębiorstwach Pod­
górza” wkradł się błąd zecerski,
z którego wynikało, że w Kra­
kowskich Zakładach Armatur bra­
ki stanowią 48 proc, wartości pro­
dukcji. Zdanie, w którym powstał
ów błąd winno brzmieć: 12 mi­
lionów zł to zaledwie 1.8 proc,
wartości produkcji.

Za powstały błąd przepraszamy
naszych Czytelników, a także I
kierownictwo oraz załogę Krakow­
skich Zakładów Armatur.

NRD — jest niewątpliwie po-
ważnym wkładem w dzieło
rozładowania napięcia w Eu- ■
ropie, pokojowego współi
stnienia i owocnej współpracy

'

wszystkich państw europ ej->
skich.

Zawarty układ w pełni ujawni
swe' możliwości ■dopiero, • rzecz

jasna, wówczas, kiedy zostanie
ratyfikowany przez oba kraje «i
kiedy wejdzie w^' życie, że swej
strony chcielibyśmy wyrazić na­
dzieję, że dzieło rozsądku zapo­
czątkowane podczas rokowań w

Moskwie, -'zostanie /. doprowadzone
do pomyślnego końca i będzie się
nadal rozwijać w interesie obu ?
naszych państw i sprawy pokoju .

w Europie.
W dalszej części swego prze­

mówienia L. Breżniew poru­
szył kwestię stosunków ZSRR
— ChRL, wskazując, że nor­
malizacja tych stosunków od­
powiada interesom obu kra­
jów, światowego systemu so­
cjalizmu i rewolucyjnego ru-

chu wyzwoleńczego wszyst­
kich uciskanych narodów, in­
teresom, , umocnienia powsze­
chnego pokoju..

Końcową część przemówie­
nia poświęcił sekretarz KC
KPZR sytuacji .’ na Bliskim
Wschodzie. Oświadczył on, że
pokój w tej strefie może być
zabezpieczony tylko na drodze
całkowitej likwidacji wszyst­
kich następstw agresji izrael­
skiej.

i,.-.Mówca oświadczył, źe nad- .<■
chódzący XXIV Zjazd KPZR
,będzie . wielkiłh-wydarzenienWB,
w życiu Partii i narodu. Ma en

podsumować wyniki S-let- ;
niej pracy we wszystkich dzie- '

dżinach życia ekonomicznego
ZSRR i jego polityki zagra­
nicznej, wytyczyć drogi dal­
szego rozwoju, nowe etapy
marszu do wielkiego celu.

lr5 min osób

gospodaruje
na działkach
pracowniczych

Działki pracownicze użytku­
je w kraju przeszło 380 tys. ro­
dzin—a więc ponad 1,5 min o-

sób. Ogrody pracownicze zaj­
mują obecnie ok. 20 tys. ha.
Połowę terenów działkowych
posiadają zakłady pracy. Naj­
większą liczbą działek dyspo­
nują kolejarze i górnicy, na­
stępnie metalowcy i chemicy.
ZZWZ>^ZZZZZZZZZZZZZZZZZX

ecłio
krikowa

REDAGUJ® KOŁRGIUMi Tere­
sa Stanisławska — redaktor na­
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kretarz odpowiedzialny, Olga
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Janina Lorellowa, Jerzy ca>.
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ul. Wiślna 2. Telefony! centrala
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WYDAWCA! Krak. Wyd. Wą­
sów. RSW „Prasa”, ul- Wiślna Ł

KOLPORTUJE* „Ruch” M
trali telefon. 252-99.

DRUK! Prasowe Zakłady Gra­
ficzne RSW „Prasa”, Kraków,
Wielopole 1.
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Lotniczy zwiad archeologiczny

Czy lessy eeilwiślaóskie

miedzy Krakowem a Sandomierzem

kryją osądy ludzkie

z epoki kamienia
DO celów kartograficznych

używano samolotów już
, przed wojną — wiadomo

skądinąd, że pierwsze mapy
Polski wykonywał wojskowy
oddział aerofotogrametrii. LOT
po drugiej wojnie również
kontynuował takie pomiary.
W jaki sposób sporządza się.
mapy przy pomocy samolo­
tów? Bardzo prosto: na róż­
nych wysokościach lecą w

idealnie prostych liniach sa­
moloty (najczęściej na wys.
1200—1500 m, ale także 5000)
i robi się z ich pokładów zdję­
cia. Potem następują zwroty
pod kątem zbliżonym do 90
stopni — i dalej lot „jak po
sznurku”. Zbiór zdjęć tworzy
naturalną mapę. A następnie
do prac przystępują kartogra­
fowie.

Od kiedy zdołano rozwiązać
problem nadmiernych drgań
poprzez amortyzację aparatu­
ry, datuje się niepodzielne pa­
nowanie śmigłowców przy

Świecący tornister

Mały uczeń z Frankfurtu (NRF)
demonstruje- tornister, który ma

na celu zwiększenie bezpieczeńst­
wa . dziecka na jezdni. Wykonany
z jaskrawożółtego plastyku ma

duże błyszczące sprzączki, a na

bokach po tr&y reflektorki. W
krótkie zimowe dni, gdy dziecko

wychodzi i wraca po ciemku, ta­
ki świecący tornister pozwoli kie­
rowcom łatwiej i szybciej spo­

strzec małych przechodniów*

Do Zagorska? — Koniecznie!

sporządzaniu map (także kli­
matycznych) geodezyjnych
oraz planów urbanistycznych.
Dzięki takim pomiarom poczy­
ni się przebudowę niektórych
rejonów Kleparza, w tym
Dworca Głównego w Krako­
wie. Dzięki lotnictwu dokonu­
je się pomiarów warstwico-
wych dla górnictwa odkryw­
kowego, możliwe jest szybsze
rozwiązanie problemu regula­
cji rzek (z góry lepiej widać
dno, jego wszystkie niespo­
dzianki w rodzaju wirów i

mielizn). Zwłaszcza wielkie za­
sługi dla geodezji mają nau­
kowcy z Instytutu Geodezji
AGH, którego dyrektorem jest
prof. dr Michał Poczybutt-Od-
lanicki. Kierownik Zakładu
Fotogrametrii tegoż Instytutu
doc-. dF inź- Zbigniew Sitek
osobiście dokonuje lotów i po­
miarów. Wiele dobrego Insty­
tut zdziałał, zwłaszcza po po­
wodzi, dokonując błyskawicz­
nie korekt przy regulacji rzek.

No dobrze, powie któś, te za­
stosowania lotnictwa wydają
s.ię być poniekąd oczywiste.
Ale jakim cudem samolot mo­
że służyć archeologii?

Kiedy przystępuje się do ba­
dań wykopaliskowych — które
przecież są szalenie drogie —

dedukując, źę w danym rejo­
nie muszą znajdować się o-

biekty archeologiczne, przy
wstępnej fazie badań powierz­
chniowych nie widzi się wszy­
stkiego, ‘pewnejwysoko^i
Wytrawny archeolog widzi du-
żo. więcej; co pozwala mu u-

miejscawiać poszukiwane o-

biekty. Wiosną lub późną je-
Sienią rzuca się w oczy — z

lotu ptaka — nierównomierne
zabarwienie gleby. Ziemia wy­
sycha nierównomiernie, a sto­
pień nawilgocenia gleby zwła­
szcza po zimie odgrywa nie­
poślednią rolę przy śledzeniu
śladów obiektów archeologicz­
nych. I tak — tam, gdzie kry­
ją się rowy, mury czy pale­
niska—- ziemia wysycha szyb­
ciej. Jeżeli pod warstwą orną
są obiekty, roślinność jest bar­
dziej bogata i ma intensyw­
niejsze barwy. I wreszcie kry­
terium podstawowe, nierówno-
mierności ukształtowania po­
wierzchni.. Tam, gdzie są kop­
ce i kurhany, rano lub przed
wieczorem, przy ukośnie pa­
dających promieniach słońca

— archeolog z aparatem foto-

i brązu?
graficznym w ręku widzi wy­
raziściej.

W Polsce badania archeolo­
giczne przy pomocy lotnictwa
prowadziło się sporadycznie
również przed wojną. Na przy­
kład z balonu fotografowano
teren Biskupina, z* wysokości10Ó m. Po wojnie szerzej pro­
wadzi się badania tego typu,
ale są to ciągle jeszcze akcje
doraźne. Dzięki nim jednak
znaleziono grodziska polskie i
ślady bardzo starych osad. Od
roku 1960 przez dziewięć lat
wicedyrektor krakowskiego
Muzeum Archeologicznego dr
K. Bielenin przy współpracy
dowództwa Wojsk Lotniczych
przeprowadził badania na

wielką skalę w Górach Świę­
tokrzyskich, w rejonie śladów
starożytnego hutnictwa żelaza.
Akcja lotnicza pozwoliła na

wykrycie śladów starożytnych
hut, stanowisk węglarśkich i

osadniczych. Znaleziono 12
osad z okresu latyńskiego,
rzymskiego i wczesnośrednio­
wiecznego. Teraz kontynuuje
się prace wykopaliskowe^ Dr
K. Bielenin jako pasażer śmi­
głowców bądź kukuruźników,
podczas przeszło 20 lotów
zwiadowczych, pilotowany

przez oficerów szkół lotniczych
prowadził pilotów na cel, sam

obserwując ; i robiąc zdjęcia.
Najważniejsze jest rejestro­

wanie śladów i czynienie do­
kumentacji. Gdy pęcznieje

Sęczka ze zdjęciami wybranych
terenów, uspokaja się sumie­
nie wytrawnego archeologa. •

Jak , twierdzi dr K. Bielenin,
w lessach nadwiślańskich, na

linii Kraków ■— Sandomierz
muszą znajdować się wspania­
łe osady , ludzkie z epoki ka­
mienia i brązu. Należy więc w

niedalekim czasie przystąpić
do prac nad dokumentacją, a

na pomoc znów wezwać lot­
nictwo. Myśli się już o tym
gigantycznym przedsięwzięciu;
które musi potrwać kolejnych
kilka lat. Dyrektor Muzeum
Lotnictwa w Krakowie mgr
M. Markowski zgłosił chęć
przyjścia z pomocą. Zresztą
oba Muzea pragną powołać
wspólną, specjalną komórkę,
wyodrębnioną dla tego rodza­
ju badań. Wybierze się z ar­
cheologicznej „listy” . najcie­
kawsze obszary i przebada
Polskę pód tym Względem.!

ZBIGNIEW SWIĘCn

pierworodne dziecko Stoczni w Gdyni.
Zdj. W., Stefanowicz

Początki były bardzo skromne

Powrót „Samarytanki"
Stoczni im, Komuny Pa­
ryskiej w Gdyni normal­
ny roboczy dzień. Setki

stoczniowców najróżniejszych
specjalności pracują przy wyr
posażeniu stojących przy na­
brzeżach masowcach o nośno­
ści 23.000, 55.000 DWT, tanko­
wcu 20.000 i mniejszych stat­
kach rybackich. Zajęci swoją
pracą nie zwrócili uwagi na

transport dźwigiem pływają­
cym niewielkiej, pordzewiałej
i odrapanej motorówki.

Otóż ten niezbyt urodziwy
kadłub to pierworodne „dzie­
cię” stoczni w Gdyni, dzisiaj
już muzealny eksponat. Został
on zbudowany w nowo powsta­
łej gdyńskiej stoczni w 1931
roku na zamówienie Urzędu
Morskiego i służyć miał jako
motorówką do transportu cho­
rych marynarzy. Bezpośred­
nim dysponentem tego state­
czku był lekarz portowy.

Wodowanie odbyło się w

dniu 17 Września 1931 roku
przy pomocy pływającego
dźwigu. Ze względu na prze­
znaczenie motorówki nazwano

ją Samarytanka”. Tuż po wo­
dowaniu, we wstępnej fazie
wyposażenia, rozpoczęły się
pierwsze’"Hópofy7 Sprawcą ich
był dwucylindrcwy.. silnik o

mocy 60—65 KM, "wyprdduko-

Wibracja jest potrzebna
Chóroba wibracyjna jest choro­

bą zawodową. Zapadają na nią
najczęściej Indzie obsługujący pi­
ły mechaniczne, traktory, kom­
bajny i inne urządzenia „drgają­
ce*’.’

_

Choroba zaliczana jest do

ciężkich, ponieważ uszkadza sy­
stem kostny i stawowy,- który
pod wpływem wibracji tak, jakby
się rozluźniał. ■’

Tymczasem radzieccy uczeni od­
kryli pozytywne skutki wibracji.
Okazało. się bowiem, że cebulki

poddane wibracji rosną szybciej
i mają bardzo duże wymiary.
Spróbowano temu doświadczeniu

wany w firmie „Perkun”. Po­
nieważ był to drugi silnik wy­
produkowany przez krajowego
producenta, trudności z nim
miała załoga co niemiara.

Tak na przemian przez dwa la­
ta trwały poprawki i naprawy za­
nim „Samarytanka” za-częła speł­
niać swoją właściwą rolę. W trak­
cie morskiej służby wyszły na jaw
inne błędy. Okazało się, że kadłub
został źle zaprojektowany;, moto­
rówka była zbyt powolna, ciężka
i mało zwrotni. Do jej wad dosz­
ło niefortunne usytuowanie i

rozwiązanie pomieszczenia dla
chorych. Wniesienie chorego na

noszach do tego pomieszczenia
wymagało od sanitariuszy kwali­
fikacji cyrkowców Początkowo
kursowała ona do szpitala kwa-

rantannego na Babich Dołach ko-
ło Oksywia., dla niej zbudowano
tam specjalny pomost. Jednakże
wady sprawiły, że zrezygnowano
z niej do przewożenia chorych.

„Samarytanka” zmieniła więc
właściciela.’ Przydzielono ją do

Kapitanatu Portu. W miarę po­
trzeb używano motorówki do róż­
nych celów, w .tym często do służ­
by pilotowej. Nadal zawodził sil­
nik I tak na-przemian w napra­
wie lub eksploatacji „Samarytan­
ka” dotrwała do wojny. Okupanci
wszystkie jednostki' pływające
przemianowalido
celów wojennych/ ,’,^amaryi^iika?’
zmieniła pazwę fja „Stęgeń”. Por-
ńiieszczeriie dla chorych przebu­
dowano na kabinę - mieszkalną i

Ciekawe odkrycie

poddać myszy i..' znów potwier­
dziły się dobre skutki wibracji —

myszy poddane godzinnej wibra­
cji nagle zaczęły przybywać na

wadze., Zaczęto więc eksperymen­
tować i na innych zwierzętach.
Wzrost wagi otrzymywano za każ­
dym razem, a był on tym więk­
szy, im młodsze było zwierzę.

Wyniki tych doświadczeń uczeni

radzieccy mają zamiar wykorzy­
stać w rolnictwie. Należy tylko o-

pracować dokładne wskaźniki
czasu wibracji, której mają być
poddawane poszczególne nasiona.
Być może, wibracja przyczyni się
do zwiększenia urodzajów..

Bank informacji
Elektroniczna maszyna cyf-

rowa- może obsługiwać leka-
iża$ podając mu wszelkie in­
formacje dotyczące określonej
choroby i sposobów jej lecze­
nia. Na tej zasadzie utworzo­
ne zostały w USA tzw. banki
informacji lekarskich, w ten

sam sposób zamierza się orga­
nizować ośrodki informacyjne
dla różnych ugrupowań zawo­
dowych; zarówno krajowych
jak i zagranicznych. Pamięć
maszyny będzie stale uzupeł­
niana i aktualizowana. Abo­
nent wiadomości te może o-

trzymać drogą telefoniczną. W

przyszłości zamierza sic infor­
macje EMC umieszczać na

sztucznych Satelitach, co u-

możliwi korzystanie z pamię­
ci maszyny w każdym punk­
cie globu ziemskiego-.

wyposażono motorówkę w nowy
silnik. Służyła ona jako jacht
spacerowy dla wyższych oficerów
Kriegsmarine.

Po wojnie podczas odbudo­
wy portu odnaleziono kadłub
jednostki" przy nabrzeżu bel­
gijskim z nieznacznymi uszko­
dzeniami i wymontowanym
silnikiem.

Decyzją władz,' portowych
przeniesiono go na teren war­
sztatów naprawczych i prze-
kazano do dyspozycji Morskie­
go Urzędu Zdrowia. Rozpoczął
się biurokratyczny rozdział w

historii motorówki. Morski U-
rząd Zdrowia zlecił opracowa­
nie planu remontu i przebudo­
wy Biuru Projektów Budow­
nictwa Morskiego; Prace te

trwały aż do 1950 r„ później
były plany, ale okazało się, że
zabrakło kredytów na remont.

Sprawa ciągnęła się aż do
chwili likwidacji Morskiego
Urzędu > Zdrowia. • Prawnym
właścicielem wraka stał się
Wydział Zdrowia Wojewódz­
kiej Rady Narodowej, który
przeznaczył kadłub na złom.

Nie sądzone jednak było
„Samarytance” przetopienie W
czeluściach hutnicźyćh pieców.
Kadłubem zainteresowali, się

płetwonurkowie z klubu „Ne-
mo”sr nabyli go w* 1960 roku
od WRN, < przetransportowali
na tereti portu wojennego w

Oksywiu i zamierzali przebu­
dować na bazę dla płetwonur­
ków. Na inicjatywie i chęciach
zakończono jednak całą dzia­
łalność. Opuszczony na Oksy­
wiu kadłub doczekałby się
chyba pocięcia na złom. Został
on jednak odkupiony od klu­
bu „Nemo” przez posła ziemi
gdańskiej Andrzeja Benesza i
ofiarowany Stoczni im. Komu­
ny Paryskiej. Sprowadzono
kadłub do stoczni, gdzie zo­
stanie poddany wszelkim za­
biegom konserwatorskim i u-

stawiony na terenie stoczni
wraz z odpowiednią tablicą
informacyjną.

„Samarytanka” więc pozo­
stanie w macierzystej stoczni
jako pomnik i przypomnienie
dla * rzesz stoczniowców, że
wprawdzie skromniutkie były
początki, ale rezultaty po la­
tach przerosły nawet marzenia
nielicznych optymistów.

Położony w odległości 70
kilometrów od Moskwy
Zagorsk jest niemal obo­

wiązkowo zwiedzany przez tu­
rystów. Przyjeżdżają tu zarów­
no autokarami jak i pociąga­
mi. Magnesem przyciągającym
tu gości z całego Kraju Rad
i zza jego granic jest wielki
klasztor i zespół budynków
kościelnych, czyli tzw. ławra

nosząca podwójne imię TrójcyŚwiętej i Sergiusza, swego za­
łożyciela. Kiedyś miasteczko,
obok którego położona jest o-

wa słynna ławra troicko-ser-
giejewska, nazywało się tak
samo jak ona. p0 Rewolucji
Październikowej nadano mu

imię Sergiejew, które z kolei
w 1930 roku przemieniono w

Zagorsk, dla uczczenia pamię­
ci ■działacza rewolucyjnego
Władimira Zagórskiego, który
zginął w 1919 roku w zamachu
bombowym.

Niedawno minęło 50 lat od
założenia w części budynków
klasztornych . muzeum. 20
kwietnia 1920 roku Rada Ko­
misarzy Ludowych wydała de­
kret podpisany przez Lenina
o przekształceniu zabytków
ławry w obiekt muzealny. Dziś

ekspozycje zagórskie należą do
najciekawszych wystaw staro-

rosyjskiej sztuki sakralnej w

Związku Radzieckim. Oprócz
ikon, i przedmiotów kultu re­
ligijnego pochodzących w

większości z okresu' między
XIV a XVII stuleciem, w Za­
gorsku czynne są sale, w

których prezentuje się wy­
roby rosyjskiej sztuki ludowej,
malarstwo i grafikę pochodzą­
ce z XVIII i XIX wieku oraz

przedmioty dekoracyjne po­
wstałe już w latach władzy
radzieckiej.

Dzisiejsza ławra to jednak
nie tylko muzeum. Na jej te­
renie znajdują się prawosław­
na Akademia Teologiczna i se­
minaria duchowne. Studiuje w

nich kilkuset kleryków stacjo­
narnie oraz około czterystu
zaocznie. Jest też kilka czyn­
nych świątyń prawosławnych.
Odprawiane są w nich nabo­
żeństwa, wzbudzające dodat­
kowe zainteresowanie tury­
stów zagranicznych.

Największą z czynnych na

terenie ławry świątyń jest so­
bór Uspieński, dobrze znany

(Korespondencja własna z ZSRR)
wielu widzom kinowym w

Polsce, gdyż w nim właśnie
realizowano część zdjęć do fil­
mu „Bracia Karamazow”. Jest
on największy, lecz nie naj­
starszy, pochodzi bowielh z

drugiej połpwy XVI wieku.
Najstarsza jest, oczywiście,
cerkiew pod wezwaniem Trój­
cy Świętej, dla której stwo­
rzył kiedyś, w końcu XIV wie­
ku, swój słynny obraz przed­
stawiający trzech młodzień­
ców ugaszczanych przez Abra­
hama na pustyni, Andrej Ru-
blow. Dziś ikona'symbolizują­
ca Trójcę Świętą znajduje się
w Moskwie, w Galerii Tretia-
kowskiej. W. Zagorsku można

obejrzeć jedynie pozłacany
okład ze srebra, jakim byłą
pokryta przez szereg stuleci.

Z innych zabytków ławry na

uwagę zasługują cerkwie Mi-
chiejewska i Smoleńska,
dzwonnica oraz mury Obron­
ne, którymi otoczony jest ze­
spół budynków klasztornych
oraz kościoły. Zarówno cer­
kwie jak i. ściany umocnień
pochodzą z XVII wieku, sta­
nowiąc dość typowy przykład

architektury rosyjskiej tego
okresu.

Wracając jeszcze do mu­
zeum. Jak wszystkie tego ro­
dzaju placówki w Związku Ra­
dzieckim tak i ekspozycje za­
górskie służą przede wszyst­
kim współczesności. Wszystkie
eksponaty mają na celu ob­
jaśnianie dziejów Rosji- i jej
sztuki ludziom żyjącym współ­
cześnie. Każdy obraz czy
przedmiot kultu religijnego o-

patrzony jest w tabliczkę in­
formującą kiedy powstał, co

przedstawia czy reprezentuje,
czemu służył. W ten sposób
można muzeum zwiedzać bez
pomocy przewodnika. A jeśli
już się z niej skorzysta, to wy­
cieczka po muzeum przemierii
się w pasjonującą przygodę ze

’

sztuką i historią. O wysokim
kunszcie radzieckich przewod­
ników muzealnych pisałem już
kiedyś na tym miejscu z oka­
zji odwiedzenia klasztoru w

Zwienigorodzie, innej podmos­
kiewskiej miejscowości słyną­
cej ze swych zabytków. Tu tyl­
ko powtórzyć należy komple­
menty pod ich adresem.

Do Zagorska przyjechałem,
w chwili, gdy. zanosiło się na

sensację. Konserwatorzy iko­
nostasu z cerkwi Trójcy Świę­
tej podczas zabiegów restau­
racyjnych doszli; do wniosku,
że technika rysunku niektó­
rych postaci, ich specyficzna
delikatność koloru świadczy o

tym, iż niektóre obrazy z tzw.
carskich wrót są chyba autor­
stwa Andreja Rublowa. Jeśli
byłaby to hipoteza prawdziwa
mielibyśmy do czynienia z

odkryciem kolejnego dzieła ge­
nialnego artysty’ rosyjskiego
średniowiecza. Artysty, o któ­

rego życiu wiemy, bardzo nie­
wiele. Nie znamy przecież na­
wet dokładnych dat' jego uro­
dzin i śmierci, Do 1917 roku
bezsporne było tylko to, że jest
twórcą jedynie ikony przed­
stawiającej Trójcę Świętą.
Dziś, dzięki pracom radziec­
kich konserwatorów, żmudnym
metodom porównawczym i no­
woczesnej technice znacznie

powiększyła się liczba dzieł,
o których możemy powiedzieć
że wyszły spod ręki Rublowa.

ZBIGNIEW PODGÓRZEC

ALEKSANDER OGRODNIK

Przejażdżka na grzbiecie kota

czyli nowa wersja zabawy- w kot­
ka i myszkę..'.

CAF—UPI
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Notatki z lektury

Związki uczuciowe
Ireneusza Iredyńskiego?

Tygodniowy program telewizji
od31VIIIdo6IX 1970r.

Do małego miasteczka przy­
jeżdża Prawdziwy Mężczy­

zna w stylu hemingwayow-
skim. Staje sie ideałem, uko­
chanym wodzem i Starszym
Bratem gromady czternasto­
latków. Dotychczat nic sią tu
nie działo prócz nudnej i bru­
talnej wojny miedzy łobuza­
mi, a maminsynkami. Nowy
harcmistrz zmienia wszystko.
Zwycięża chuliganów, opowia­
da o dalekich podróżach, z

wybranymi zawiera indiański
związek krwi, a ponadto urzą­
dza im małą, wstępną orgiet-
ką z udziałem najładniejszych
koleżanek. Później znika, by
po paru latach objawić sie
bohaterowi jako sławny arty­
sta i profesor akademii. Bo­
hater uwielbia go nadal. Po­
smak tragedii: stoi miedzy ni­
mi cień Kazika, który nie
mógł znieść życia bez harc­
mistrza i popełnił samobój­
stwo. Stoi, ale nie bardzo
przeszkadza. Rzewne wspom­
nienie ostrza, którym nacinali
sobie dłonie, by krew zmie­
szać '

z krwią, jeszcze rzew­
niejsze wspomnienie rączki
Basi wędrującej wzdłuż uda,
oraz szepty wodza, który to­
warzyszył ich pierwszym, mi­
łosnym fascynacjom. Opowia­
danie nazywa sie właśnie FA­
SCYNACJA. Koniec, oczywi­
ście, smutny. Wódz łaknie
sławy i pieniędzy, sprzedaje
ciało i duszą, d, na dodatek,
budzi straszliwe podejrzenia —

mówią, że jest impotentem.
Jak widać, autor ceni sobie

reguły starej, dobrej, klasycz­
nej noweli. W poincie odwra­
ca sie cała historyjka. Praw­
dziwy Mężczyzna, Opiekun i
Pedagog jest kimś '

w rodzaju
chłopczyka z kompleksami.

Pointa jest może godna
O*Henry’ego lub . Maupassanta.
Ireneusz Iredyński jest może
naszym nowym, współczes­
nym panem de Maupassant.
Może, ale nie na pewno. li­
twory z tomiku ZWIĄZKI
UCZUCIOWE kojarzą mi sie
znacznie słabiej z dźwiękiem

nazwiska Maupassant, niż z

dźwiękiem: „A kuku!..*”.
Oto pewien młody człowiek

szaleje 'z miłości do pięknej
nieznajomej, którą raz tylko
udało mu sie pocałować. Szu­
ka jej, marzy o niej nocą i
dniem, naraża sie na trudno­
ści w karierze, głód, chłód,
umienie po głowie, .interwen­
cje milicji, groźby, śmiech i
szyderstwo. Urodził sie po to,
żeby spotkać tę dziewczynę,
cudowną, angelologicznie, poe­
tycznie romantyczną. Współ-
ezuję mu, ale niestety już

przy trzeciej stronicy nie wie­
dzieć skąd spływa na mnie
pewność, że spomiędzy lini­
jek strony dziewięćdziesiątej
trzeciej wyskoczy pan Ire­
neusz . i zachichocZe: „Zyg,
zyg... A kuku!!” i Armelle
okaźe sie głupawa albo or­
dynarna, albo obrzydliwie roz­
pustna, jednym słowem, nie­
godna marzeń.

W utworze pod tytułem KO­
NIEC I POCZĄTEK „A kuku”
brzmi subtelniej, polega na

modnym przełamaniu czasu:

najpierw opis wstrętu, jaki
budzi osoba, którą przestało
sie kochać, potem — narodzi­
ny miłości, która ma trwać
do zgonu. I nie trwa. A ktt-
ku!..,

ZWIĄZKI UCZUCIOWE ezy(-
ta sie i ódkłada ż uczuciami
mieszanymi. Krytycy pizzą w

podobnych przypadkach „dzieł­
ko obiecującego tdlentu”. I

owszem. Jest to chyba jed­
nak obietnica wciąż daleką
od spełnienia. I literatura i
temat miłosny w literaturze
są sprawami dla dorosłych, a

Ireneusz Iredyński, buduje
swoje romanse na zasadzie
gry w podchody i odkrywa
schematy, które my, dawno z.
wieku harcerskiego wyrośnię­
ci, odkryliśmy tak bardzo,
bardzo dawno temu. Aż żal.

ANNA TARSKA

Trenusz medyński. ZWIĄZ­
KI UCZUCIOWE, czytel­
nik 1970. Cena 12 zł.

BAŚNIE ZAKUTE W CEMENT

W Singapurze znajduje się jedyny chyba w swym rodzaju, dziwa­
czny ogród zaludniony postaciami ze wschodnich bajek, odlanymi
w gipsie i cemencie. Naj gałęziach siedzą kamienne zwierzęta i pta­
ki, spośród drzew wyłaniają się różnego kształtu budowle, pojedyn­
cze figury i sceny grupowe — czasem krew w żyłach mrożące, gdyż
bajki bywają pełne okrucieństw... N/z: jedna z trójwymiarowych

ilustracji, nie odznaczających się, niestety, zbytnim artyzmem,.'. 7

ĆAF — Rymaszewski
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Czy Morze Bałtyckie
przestanie istnieć?
Najprawdopodobniej, za kil­

kadziesiąt tysięcy lat, Morze

Bałtyckie przestanie istnieć —

twierdzą geolodzy radzieccy.
Przyczyną znikrfięęja Bałtyku
— ich zdaniem — będą, obser­
wowane już obecnie, ruchy
skorupy ziemskiej, głównie
podnoszenie się jej w tym re­
jonie.

Około 10 tysięcy lat temu o-

gromne lodowce, jakie zalega­
ły w Skandynawii i Kanadzie,
spowodowały zapadnięcie się
górnej warstwy skorupy ziem­
skiej. Stopnienie lodowców
wywołało odwrotny proces,
który obserwuje się obecnie,

kiedy to wewnętrzne rejony
Skandynawii „podnoszą się”
z szybkością 1—2 na na 100
lat.

Uczeni radzieccy uważają,
że skorupa ziemska dąży do
„równowagi’’. By równowaga
ta w rejonie Morza Bałtyckie­
go została w pełni przywróco­
na, niezbędne jest podniesie­
nie się skorupy ziemskiej jesz­
cze o 100—150 m. •

Optócz Skandynawii obec­
nie „podnosi się” również Ka­
nada, trochę wolniej Europa
środkowa. Inne rejony świata
równocześnie powoli się opu­
szczają.

PONIEDZIAŁEK
16.45 Program dnia. 16.50 Dzien­

nik. 17 Film dla dzieci: „Podwie­
czorek u pani Łączki”. 17.15 Echo
stadionu. 17.36 Tramp. 17.55

Magazyn ITP. 18.15 Kronika. 18.45

Magazyn postępu technicznego.
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik.
20.05 Studio — 63 „Czas, który mi­
nął”. 21 .(„Berlin zachodni” —

film poi. dokument., 22.10 Dzien­
nik. 22.35 Program na jutro.

WTOREK
10 „Westerplatte” — film poi.

fab., 12.45 .1 13.55 przysposobienie
rolnicze. 16.25 Program dnia. 16.30
Kronika. 16.40 Dziennik. 16.50 TV
Ekran Młodych. 13.45 „W kraju
Chopina” — film TVP. 19.20 Do­
branoc. 19.30 Dziennik. 20 KIF:

„Westerplatte” — film poi. fab.
21.40 „25 lat później**, 22.10 Dzien­
nik. 22.35 Teatr prozy „Ujas” wg
powieści Czingiz Ajtmatowa „Mo­
ja dziewczyna”, adaptacja Z. Śli­
wowa i I. Kasprzysiak, reż. R.
Smożewski, scenograf. M. Adam­
ska, reż. TV S. Zajączkowski, ob­
sada: J. Nowicki, B. Mikołajczyk,Ń. Skołuba-Szmidt. 22.50 Program
na jutro.

ŚRODA
10 „Granica”— film TVP do­

kument. 16.25 Program dnia. 16.30
Sprawozdanie z meczu piłki noż­
nej Polska—Dania. 17.15 Dziennik.
18.20 Kronika. 18.35 Marynarskie
listy. 19 Rozmowy o książkach.
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20
Przemówienie ambasadora Demo­
kratycznej Republiki Wietnamu.
20.15 „Rozrywka” — magazyn dla
wszystkich. 20.50 Światowid. 21.20
PKF. 21.30 „Granica” — film
TVP dokument. 22.25 Dziennik.
22.50 Teatr prozy „Iljas”.

CZWARTEK
8.15 Matematyka w szkole. 16.20

Program dnia. 16.25 Kronika. 16.40
Dziennik. 16.30 Dla ml. widzów.
18 Transmisja z mlądzynar. mitin­
gu lekkoatlet. 19.20 Dobranoc,
19.30 Dziennik. 20.05 Koncerty ze

starej .Katedry Kamieńskiej. .20.40
Teatr sensacji — Zb. Safian „Dws
wyroki*’. 22.05 Szlakiem dobrej ro­
boty. 22.35 Dziennik. 23 Teatr pro­
zy „ujas”.

PIĄTEK
JO „Duszeńka” — film ZSRR.

16.35 Program dnia. 16.40 Dzien­
nik. 16.50 Dla mł. widz. 17.40 Kro­
nika. 17.55 Nie tylko dla pań 18.15.
Recital piosenkarski. 18.40 Meteo­
rologia i my, 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 20 „Poezmistrz” — film

TYP. 20.30 Kraj. 21.10 VII tv y-
stlwal Teatrów Dram. John Ar
don: „Ostatnie dobranóe Arm"

stronga”. 22.10 Kontakty,
Dziennik. 23.05 Program na jutra

SOBOTA
10 „Rancho Texas” — fnm .

15.55 Program dnia. 16 Program
tygodnia. 16.20 Oferty. 16.30 wy­
chowanie fizyczne naszych aju"
ci.. 16140 Dziennik. 16.50 „ChłonX
z fantazją” — film radź. 17.55 *

bią, trąbią w bębny biją. 18«
Pegaz. 19.20 Dobranoc. 19.30 Mońi
tor. 20.15 Koncert estradowr’
21.20 Dziennik. 21.50' KIF „Slodk?’
życie" — film wł. 0.50 Program
jutro.

NIEDZIELA

8 Program dnia. 8.05 Przypo-.,
namy, radzimy. 8.15 Dla mł.
dzów. 9155 Centralne dożynki J
transmisja ze Stadionu DziesięC|~
lecla w Warszawie. 12.45 Dziennik'
13 Spotkanie z przyrodą. 13»
PKF. 14 Finał indywidualnymi
mistrzostw świata na żużlu. 15.4.
Spotkanie z pisarzem. 17.10 Teat*
TV na świecle — Cairson Me Cali
lers „Gość weselny” —widowisko
TV USA. 16.40 Kontrasty i nastro­
je. 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik
20.05 „Wojenna miłość” —

fr. 21.10 Sprawozdanie filmowe z

międzypaństwowego meczu' piłki
nożnej NRD — Polska (z NRD)
22 Magazyn sportowy. 22.45 Pr0^

gram na jutro.
--- --

Maszyna
dla kreślarzy

Zachodnioriiemiecka ' firma
„Gritzńer” opracowała kon­
strukcję miniaturowej maszy­
ny do pisania dla kreślarzy.
Urządzenie, niewiele większe
od dłoni, waży około kilogra­
ma i montowane jest na pro­
wadnicach deski kreślarskiej.
Służy ono do wykonywania 0-
pisów rysunków i wymiaro­
wania. Po naciśnięciu klawi­
sza i wypisaniu litery, maszy.
na automatycznie przesuwa
się Wzdłuż prowadnicy o jed­
no miejsce. ,

OŚRODEK INFORMACJI USŁUGOWEJ
PH1S i WZSP,

Kraków, ul. Solskiego 27, tel. 565-88,228-56

zawiadamia PT Klientów
że od 1 września 1970 r., w soboty, będzie
udzielać informacji o usługach i kursach
szkolenia zawodowego oraz przyjmować
reklamacje w sprawie usług w godzinach
od 7 dó 17, w pozostałe dni jak dotychczas,
w godzinach od 7 do 19. K-7762

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Przedsiębiorstwo Kolejowych Robót Elektryfikacyj­
nych Zakład Sprzęta Nr 2 — w Krakowie, ul. Stocz­
niowców 5 — przyjmie natychmiast:

— MASZYNISTÓW SPYCHAREK,
— MASZYNISTÓW ŻURAWI SAMOCHODOWYCH,
— KIEROWCÓW ŻURAWI SAMOCHODOWYCH,
— POMOCNIKÓW MASZYNISTÓW CIĘŻKICH

MASZYN BUDOWLANYCH (koparek, spycharek,
zgarniarek samobieżnych),

— MASZYNISTÓW KOPAREK,
— MONTERÓW,
— KIEROWCÓW SAMOCHODÓW „ŻUK**, z H kat.

prawa jazdy.
Warunki płacy zgodnie z Układem Zbiorowym

Pracy w budownictwie z dnia 15 marca 1958 r.

Krakowskie Zakłady Przemysłu Gumowego w Kra­
kowie — zatrudnią natychmiast następujących pra­
cowników:

PRACOWNIKA z WYŻSZYM WYKSZTAŁCENIEM
MECHANICZNYM, na stanowisko starszego kon­
struktora,

TECHNIKÓW MECHANIKÓW na stanowiska kon­
struktorów,

pracowników fizycznych: MURARZY, POMOCNI­
KÓW MURARZY, ST.OŁARZY, SZKLARZY, FREZE­
RÓW, MONTERÓW INSTALACJI SANITARNYCH,
ELEKTROMONTERÓW, ŚLUSARZY oraz ROBOTNI­
KÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH.

Warunki pracy i płacy zgodnie z Układem Zbioro­
wym Pracy w przemyśle chemicznym.

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu,
w Dziale Kadr i Szkolenia, Kraków, ul. Rzeźnicza 22.

POMIESZCZENIA
, o powierzchni użytkowej około 500 m’,

usytuowanego na peryferiach Krako­
wa, nadającego się na magazyn rucho­
mości — poszukuje „SPOŁEM”
Powszechna Spółdzielnia Spożywców
w Krakowie. — Może być barak lub
stodoła,

Oferty przyjmuje Dział Administracyjno-
Gospodarczy — Kraków, al. Krasińskie­
go 1/3, V piętro (winda), pokój nr 536.

Przedsiębiorstwo Przemysłowe Budowy Huty im.
’ij'eWKa' w Krąkowie-NoWej 'Hucie —'zatrudni w Biu­
rze Projektów Organizacji Robót pracowników in­
żynieryjno-technicznych z terenu Krakowa o nastę­
pujących specjalnościach:

INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW ELEKTRYKÓW,
INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW INSTALACJI SA­

NITARNYCH;
INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW BUDOWNICTWA

LĄDOWEGO,
INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW KOMUNIKACJI

ż-4 aa stanowiska projektantów i starszych projek­
tantów (wskazana jest praktyka w biurze projektów).

Ponadto Przedsiębiorstwo . zatrudni INŻYNIERA
lub TECHNIKA MECHANIKA oraz INŻYNIERA lub
TECHNIKA BUDOWNICTWA LĄDOWEGO na sta­
nowiska starszego inżyniera w Dziale Głównego Me­
chanika, w Dziale Produkcji i w Dziale Techniki.

Wynagrodzenie i świadczenia zgodnie z UZP w bu­
downictwie.

Przedsiębiorstwo zatrudni również natychmiast,
z terenu województwa krakowskiego pracowników
fizycznych: MURARZY, CIEŚLI, , BETONIARZY,
ZBROJARZY, TYNKARZY, SPAWACZY - ŚLUSA­
RZY, BLACHARZY, SZKLARZY, DEKARZY, ŁA­
DOWACZY, KIEROWCÓW CIĄGNIKÓW, MASZYNI­
STÓW ŻURAWI SAMOCHODOWYCH i SAMOJEZD­
NYCH, MASZYNISTÓW SPYCHAREK, TOKARZY,
MALARZY KONSTRUKCJI STALOWYCH, ROBOT­
NIKÓW TRANSPORTOWYCH, MONTERÓW INSTA­
LACJI SANITARNYCH, MONTERÓW ROBÓT ELEK­
TRYCZNYCH, Ślusarzy t monterów kon­
strukcji STALOWYCH, BRUKARZY, ROBOTNI­
KÓW DROGOWYCH i TOROWYCH, KOPACZY oraz

ROBOTNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH (męż­
czyzn z ukończonym 18 rokiem życia) do robót
ziemnych, betonowych, transportowych, torowych
i drogowych.

Przedsiębiorstwo zapewnia:
— warunki pracy i płacy, zgodnie z Układem Zbio­

rowym Pracy' w budownictwie,
— możliwość otrzymania dodatkowego wynagro-

. dzenia z funduszu mistrzowskiego i dodatkowe­
go funduszu premiowego,

— uprawnienia do nagród z funduszu zakładowe­
go, po półrocznej pracy,

— bezpłatne zakwaterowanie w hotelach robot­
niczych I kategorii,

— wyżywienie po zniżonych cenach w stołówkach
Przedsiębiorstwa,

— bezpłatne leczenie i opiekę lekarską we własnej
przychodni przyzakładowej, .

— możliwość zdobycia zawodu poprzez uczestnic­
two w kursach wewnątrzzakładowych i uczę­
szczanie do szkół wieczorowych,

— możliwość korzystania ze zorganizowanego
przez Radę Zakładową wypoczynku świąteczne­
go i wzorowo prowadzonego przyzakładowego
Domu Kultury.

Zamiejscowi kandydaci do pracy, mogą otrzymać
bilet kredytowany na dojazd do Krakowa, w Wydzia­
le Zatrudnienia Rady. Narodowej właściwej dla ich.
miejsca zamieszkania.

Do podjęcia pracy należy zgłaszać się z dowodem
Osobistym, książeczką wojskową i legitymacją ubez­
pieczeniową (o ,ile kandydat już pracował), ostat­
nim świadectwem szkolnym 1 'świadectwem zawo­
dowym (dotyczy robotników kwalifikowanych); .

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia i Płac
Przedsiębiorstwa Przemysłowego Budowy Huty im.
Lenina, w godzinach od 7 do 15.

Dojazd sprzed Dworca Głównego w Krakowie
tramwajem linii nr 4 do przedostatniego przystan­
ku przed Walcownią. ,

Praca

PANIENKĘ uczącą się na

kursach popołudniowych,
przyjmę do pomocy do­
mowej. Kraków*... Jaracza
3/10. g-34854

przyjmę zaraz pomoc
do 2,5-letniego dziecka.
Zgłoszenia po południu:
Kraków, Kozłówek, ul.
Spółdzielców 8/19. '

POTRZEBNA pomoc do­
mowa. Wiadomość: Kra­
ków, . ul. Floriańska 49
(sklep). / g-34731

Nauka

KURSY czeladnicze i mi­
strzowskie w, ■zawodach:
ślusarza samochodowego
■—karoserii silników oraz
blacharza samochodowe­
go. organizuje Spółdziel­
nia Pracy ;,Wiedza*’,
Kraków, tui. I Sebastiana
13, tel. 581-25, godz. 8—- 19.

KURSY kreśleń technicz­
nych, budowlanych, ma­
szynowych, instalacyj­
nych, kosztorysowania
robót budowlanych, roz­
poczyna Zakład Doskona­
lenia Zawodowego. Wpi­
sy: Kraków, ul. Dietla 38,
w godzinach 8—18.

WPISY na kurs pisania
na maszynie przyjmuje
Stowarzyszenie Stenogra­
fów i Maszynistek: Ośro­
dek w Jaworznie — Te­
chnikum Ekonomiczne —*

ul. Zawadzkiego 5, w No­
wym Targu — Technikum
Ekonomiczne, ul. Szpital­
na 8, w'Wadowicach,—
Technikum Ekonomiczne,
ul. Wojska Polskiego 13.

PANIE zapraszamy na

kursy kroju i . szycia,; go­
towania i pieczenia, dzie-
wiąrstwa .ręcznego, dzie-
wiarstwa maszynowego.
Spółdźielnia Pracy „Wie­
dza”, Kraków, Sebastia­
na 13, tel. 581-25, godż.
8—19. £-7472

MATURĄ — przyśpieszo­
ny kurs przygotowujący
do eksternistycznego e-

gzaminu maturalnego or­
ganizuje •„Wiedza”, ul.
Sebastiana 13, tel. 581-25,
w godz. 8—19, Tarnów —

III LO, ul. Brodzińskie­
go 6, w godz. 17—19.

KURSY mistrzowskie we

wszystkich zawodach oraz

spawalnicze, operatorów
sprzątu budowlanego, pa­
laczy , c, o., kelnerów,
elektryków na uprawnie-'
nia: „Oświata”, Mazo­
wiecka 8, tel. 394-23.

KU .nauczycielka,
. I.wdowa, z Zakopanego,'

SAMOCHODOWY ! SJJ

i MOTOCYKLOWY

rozpoczyna
w dniu 2 września ZDZ,

Kraków,' ttl. Dietla 38,
telefon 653-12, 623-24.

Wpisy przyjmuje sie
w godzinach od 8 do 18.

KROJU i szycia, fotogra­
fii,' naprawy pojazdów
mechanicznych. kosme­
tyki i inne kursy dla po­
trzeb własnych „Oświa­
ta”, Mazowiecka 8 — tel.
334-72. K-6785

WPISY na kursy pisania
na, maszynie .przyjmuje
Stowarzyszenie stenogra­
fów i Maszj%istek._ Wpisy:
Tarnów, Technikum Eko­
nomiczne, ul. Janka Kra­
sickiego 19, Trzebinia —

Technikum Ekonomicz­
ne, ul. Krakowska 12, O-
śWięćim, Technikum E-
konomaczsne, ul« Obozo­
wa39.; ’ K-6966

Matrymonialne

WDOWlEfc, emeryt, bez­
dzietny, mechanik, włas­
ny samochód, nawiąźie
kontakt 4 matrymonialny
z Panią lat 50—60, naj­
chętniej posiadającą mie­
szkanie. Rozwiedzione
wykluczone* Fotooferty
kierować: .„Prasa” Kra^
ków, Wiślną 2, dla nr

32041.

ńiaińym ” '

kulturalnego
Pana, najchętniej wdow­
ca, do lat 60, pósiadają-
cego mieszkanie w Kra­
kowie. Oferty 34641 „Pra­
sa” Kraków, Wiślna 2.

Sprzedaż
meble, pianina, wózki
i rowerki dziecięce, uży­
wane — poleca i przyj­
muje — do sprzedaży
sklep komisowy MHD
Kraków, ulica Szpitalna
20, telefon 249-53.

MEBLE, wózki dziecięce,
pianina, maszyny do szy­
cia, lodówki, używane —

poleca — i przyjmuje do
sprzedaży sklep komiso­
wy MHD Nowa Huta, os.

Górali 24, telefon 450-90.

SYPIALNIĘ „złota brzo­
za”, zegar stojący marki
„Becker”. Kraków, Szlak
13/16, godz. 14—17.

„VOLKSWAGEN 1200” ■—
sprzedam. zgłoszenia:
tel. 564-61. Oglądać: Szuj­
skiego 8, godz* 16—18.

TELEWIZOR „Tesla’’.; 17
cali, użjrwany — sprze­
dam tanio. Kraków, To­
polowa 19 m. 6.

„WARSZAWA M-20” stan
dobry — sprzedam. Tele­
fon 340-90*M:

WTRYSKARKĘ pionową,
W dobrym stanie — sprze­
dam. Kraków, ul. (tar­
czyńskiego 15/3 (przeczni­
ca z Kieleckiej), godz.
15—18. g-34891

Lokale

JASŁO! Zamienię super-
komfortowe 2 pokoje
z kuchnią, na pokój
z kuchnią, superkomfor-
towe w Krakowie. Zgło­
szenia: Kraków, Brodo:*
wiozą 3/15, tel. 550-44, po
godz. 15.

POSZUKUJĘ pokoju dla
studenta AGH, W zamian
mogę dać pokój w Rab­
ce, centrum. Rabka, tel.
17-06. g-34985

PRZYJMĘ, do komforto­
wego pokoju, 2 studentki
lub uczennice szkoły
średniej, najchętniej zu-

trzymaniem. Tel. 240-54.

2 POKOJE, kuchnia, su-

perko-mfortow e, os. Ko­
złówek, zamienię na rów­
norzędne (może być do­
zorcostwo) .

— dzielnica
Zwierzyniec lub Dębniki-
Wiadomość: ul. Dzier­
żyńskiego, 189/7.

Różne

CMENTARZ.: Rakowi^1

Sprzedam dwa
w groboWcu. Oferty 34957
„Prasa” Kraków, Wisi-
na 2*

TYLKO DO 12 WRZEŚNIA TRWA

sezonowa sprzedaż
po obniżonych o 35% cenach

< SUKNI DAMSKICH z tkanin ba­
wełnianych

4 damskich i dziewczęcych kom­
pletów plażowych — z tkanin

w sklepach MHD, PSS, WSS „Społem”,
SDH „Jubilat" i PDT, na terenie Krako­
wa i województwa krakowskiego, o czym.1
zachęcając do skorzystania z okazji,
uprzejmie zawiadamia

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo
Tekstylno-Odzieżowa w Krakowie
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ECHO KRAKOWA

Co w zakresie inwestycji
przyniesie przyszły rok?

W grudniu odbędzie się sesja
Rady Narodowej m. Krakowa na

której zatwierdzony zostanie piań
gospodarczy miasta na ,rpk 1970.
Już teraz Miejska Komisja Plano­
wania Gospodarczego przygoto­
wała wstępny jego projekt. Oto
co on przewiduje.

Inwestycje planu terenowego
wzrosną o 3 proc, czyli osiągną
wartość 1 mld 344 min zL Więk­
szość nakładów przeznacza się na

inwestycje kontynuowane. Prze­
widywane efekty planu inwesty­
cyjnego w budownictwie miesz­
kaniowym to 14 tys. izb, a więc
mniej niż w roku bieżącym, lecz
o wyższym standardzie. Oddane

J zostaną do użytku 4 szkoły pod­
stawowe, szkoła zawodowa i war­
sztaty Technikum Łączności, 3
przychodnię zdrowia, zakład wi­
niarski, stacja obsługi samocho-

gdów. 4 tys. m kw. powierzchni u-

sługówej 1 handlowej. Przebudo-
wanę zostaną m. in. ul. ul. Dietla

■(z trakcją tramwajową), Wado­
wicka, Rondo, na R^atęęznym, ru-

Jednym zdaniem
NARODZIŁA się nam nowa,

imponujących rozmiarów —

dziura w chodniku i to przed
samymi Krzysztoforami; czyż­
by dodatkowa atrakcja dla
tych wszystkich, którzy będą
zwiedzać — otwieraną w tych
dniach — nową wystawę?

ZPC WAWEL
własne sklepy
we rozsiane ‘

kraju; znajdują się one nad
morzem i w miejscowościach
podgórskich, tak w centrum

jak i na dalekich krańcach
Polski — ostatnio placówkę
taką otwarto we Wrocławiu.

posiada 52
zakłado-

po całym

szy pierwszy etap przebudowy ul.
Zakopiańskiej, powstanie szereg
nóWych ciągów komunikacyj­
nych, wybudowana zostanie baza
dla Miejskiego Przedsiębiorstwa
Robót Drogowych i Przedsiębior­
stwa Wodno-Kanalizacyjnego, u-

kończo-ne zostaną pracę; prży bu­
dowie dwóch ośrodków campin­
gowych na 800 miejsc, rozpocznie
się budowa Szkoły Muzycznej w

Nowej Hucie. Trudno jednak
przewidywać poprawę w komuni­
kacji miejskiej. Rada Narodowa
nadal czyni starania o zwiększe­
nie taboru. Nie zostaną też roz­
wiązane zasadnicze dla mieszkań­
ców miasta problemy zaopatrze­
nia w Wodę. Stąd więc central­
ne decyzje w sprawię budowy
zbiornika ńa Rabie muszą być
przyspieszone. (And)

W stanie nietrzeźwym
wzięli w ręce kierownicę

Prokurator Powiatowy w

Nowym Targu wydał nakaz
aresztowania dwóch kierow­
ców, którzy spowodowali wy­
padki drogowe. Obaj nie wa­
hali się usiąść' za kierownicą,

i mimo że byli pod wpływem
alkoholu. 23-letni Edward Bo­
ber (zam. w Nowym Sączu)
prowadził w takim stanie sa­
mochód ciężarowy, 19-letni
Aleksander Kobylarczyk (zam.
w Groniu) kierował motocy­
klem. (hs)

Str. 5

Kiedy?

Tym paniom — leżeli nie są ek^ l torebek wystarczy chyba na kil-
spedientkami zaopatrującymi w I kadziesiąt lat!
towar swoje stoiska handlowe —

Międzynarodowa Konferencja

Fot. J. Lewicki

Chemii Koordynacyjnej
W dniach od 14—22 wrześ­

nia obradować będzie w Kra­
kowie i Zakopanem — XIII
Międzynarodowa Konferencja
Chemii Koordynacyjnej.

W obradach uczestniczyć bę­
dą wybitni specjaliści i nau­
kowcy z całego świata —

ZSRR, USA, Angliii Japonii,
Austrii, Australii, Szwajcarii,
Szwecji, Danii.

Na pierwszym plenarnym!
posiedzeniu z referatami wj-

&
C,

Bailar z USA oraz R. S. Ny-
holm z Anglii.

s

stąpią: prof. W. I. Spitsyn
Związku Radzieckiego, J.
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Wypiliśmy więcej mleka

Sobota

29
Niedziela

30
sierpnia

Jana | Róży
Sabiny ■Szczęsnego

Pokazy

sprawności bojowej OSP
Ochotnicza Straż Pożarna w Ry-

bitwach, z okazji jubileuszu 45-
lecia swego istnienia urządza 30
bm. (niedziela) o godz. 14 pokazy
Sprawności bojowej jednostek
OSP, występy zespołu artystycz­
nego Domu Kultury w Rybitwach
i zabawę taneczną.

Dojazd autobusem 208 z pl. Boh.
Getta.

ale także i alkoholu

Dzielnicowy Komitet

FJN „Grzegórzki"
informuje mieszkańców dziel­
nicy „Grzegórzki”, że z dniem
1 września br. wznawia dyżu­
ry członków Komitetu FJN i
radnych m. Krakowa oraz u-

dziela bezpłatnych porad praw­
nych. Dyżury odbywają się w

każdy wtorek tygodnia, w got-
dzinach od 17 do 19, w lokalu
FJN przy ul. Grunwaldzkiej 8,

I p., pokój 25.

5

S
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3
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jednostek

Informuje

; Informujemy, iż zgodnie z za­
rządzeniem nr 155/82/70 PKC z

dnia, 6 sierpnia została zmieniona,
między innymi, cena:

— mydła glicerynowego
^Swit” ze zł 5.70 na 6.30

rńydła .glicerynowego
Ostrzeszów” ze zł 6.— na 6.30. t

Ponieważ na mydle odciśnięta
jest cena w toku produkcji —• do
czasu wyczerpania ,się zapasów
howa cena uwidoczniona . będzie
tylko na opakowaniu zbiorczym.

W związku z planowaną inwen-;
taryzacją w naszym magazynie
artykułów drzewno-szczotkarskich
w okresie od 1. 09.'—. 25. 09. br.
— uprzejmie prosimy Odbiorców
o odebrań ie towaru z tego ma­
gazynu, wg złożonych zamówień"
K—777$,..

prod.

prod.

W Wydziale Handlu Frez* RN
m. Krakowa podsumowano I pół­
rocze br. pod względem zaopa­
trzenia sklepów w artykuły prze­
mysłowe i spożywcze. Z długiego

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

Ograniczenia
w ruchu kołowym
Wydziaj Komunikacji, RN /m.

Krakowa zawiadamia, że w dniu
31 sierpnia' na ulicach: ; Maja —

Podwale — Straszewskiego —

Franciszkańskiej —» placu Wiosny
Ludów — Dominikańskiej — Wa­
ryńskiego — Westerplatte i Basz­
towej nastąpią pewne ogranicze­
nia w ruchu kołowym i tramwa­
jowym w związku z przemarszem
na trasie tej

Przemarsz
godz. 18.30 i
dżiny.

capstrzyku,
rozpocznie się o

potrwa około 1 go-

Z kroniki MO
Za znęcanie się nad członkami

rodziny został na polecenie pro­
kuratora aresztowany mieszkaniec
Limanowej, 34-letni Karol K.

Za chuligański wybryk pobicia
będzie
19-lętni
bini).

odpowiadał aresztowany
Adam N. (zam. w Trze-

tt
W Żywcu aresztowano 28-letnie­

go mieszkańca tego miasta — Ma­
riana Ł. Podczas sprzeczki rodzin­
nej ugodził on nożem swego teś­
cia. (hs)

rejestru różnorodnych towarów
wymieńmy przykładowo:

W grupie tkanin wełnianych —

poza poszukiwanym kaszmirem —

nie notowano braków, w przeci­
wieństwie do jedwabnych, tkanin
sukienkowych czy dekoracyjnych.
Obuwia było sporo, choć różno­
rodność wzorów i fasonów nadal
budziła zastrzeżenia. Na ilość pra­
lek i lodówek nie można było
narzekać, wzrosła liczba sprzeda­
nych telewizorów, zaś dostawy
mebli do Krakowa zrealizowano
w 96 proc. •->'*’

W I półroczu br. o 14,3 -proeii
zwiększyły się dostawy ryb 1
przetworów rybnych, w tym sa­
mym okresie nastąpił dalszy
wzrost (o 22,4 proc.) sprzedaży
drobiu, o 1,3 proc. — mięsa i
przetworów mięsnych, przy czym
mięsa i wędlin było za mało. Po­
pyt na kasze (z wyjątkiem gry­
czanej) był umlarkowańy, nato­
miast mleka mieszkańcy Krako­
wa wypili znacznie więcej niż w

I półroczu ub. roku. Gorzej, że
wódek czystych oraz spirytusu
również wypiliśmy więcej niż w

1969 r.

W Wydz. Handlu opracowano
także projekt planu sprzedaży to­
warów na 1971 r. W porównaniu
do roku bieżącego przewiduje się
m. in. wzrost sprzedaży masła o

3,5 proc., serów — o 9 proc., dro­
biu — o 10,4 proc., warzyw — o

12,9 proc., naczyń emaliowanych
t- o 18,5 proc., wyrobów dzie-
wiarśkich — o 17 proc., obuwia
gumowego — o 26,4 proc.

W przyszłym roku mieszkańcy
Krakowa powinni otrzymać 25 no­
wych. sklepów oraz 9 nowych za­
kładów gastronomicznych. (1)

PAMIĘĆ WRZEŚNIA

W związku z 31 roeznicą napaści
Niemiec hitlerowskich na Polskę
w sali obrad Rady Narodowej m.

Krakowa odbędzie się 31 sierpnia
o godz. 14, uroczyste posiedzenie
plenarne Zarządu Okr. ZBoWiD.

Również w poniedziałek o godz.
12 w Sali Marmurowej KDK przy
Rynku Gł. 27, nastąpi otwarcie
wystawy „Nigdy więcej wojny”.

s
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Teatry
SOBOTA

Słowackiego 19.15 „Panna
Rosita”. Rozmaitości 19.15
„Wódko, wódeczko”. Muzycz­
ny 19.15 „My .chcemy tań*
czyć??. Kolejarza 19 „Przewod­
nik tatrzański”.

NIEDZIELA
Słowackiego 14 *ś,Don Juan”,

19.15 „Panna Rosita”.' Rozmai­
tości 11 „Tajemniczy ogród”,
19.15 „Wódko, wódeczko”, Ko­
lejarza 19 — jak w sobotę.

Kino
SOBOTA

Kijów 17, 19.30 „Miłość,
lość, miłość" (wł. 1. 16). Ucie­
cha 15,45, 18, 20.15 „Doczekać
zmroku” (USA, 1. 16). Warsza­
wa 15.45, 18, 20.15. „Bandyci w

Mediolanie” (wł. 1. 16). Wolność
15.45, 18, 20.15, 22.15 „Piękny li­
stopad” (wł. 1. 18). Apollo 10,
12.30 „Nie drażnić cioci Leonty-
ny” (fr. 1. 16). 15.30, 18, 20.30
„Miłosne przygody Moll Flan-
ders” (ang. 1. 16). Sztuka (stu­
dyjne) 10, 12, 16, 18, 20 „Jak w

zwierciadle” (szw. 1. 18). Wan­
da 10, 12.15, 15.45, 18, 20.15 „Po­
wrót rewolwerowca” (USA, 1.
14). Mł. Gwardia (Lubicz 15)
14.45, 17, 19.15 „W pełnym słoń­
cu” "

skiego 50) 13.30
I (jug. 1. 11),
„Sidła”
(Krowoderska
przyjaciel Delfin”
Melodia (Zwierzyniecka 1)
15.45, 18, 20.15 „Wyzwanie dla
Robin Hooda” (ang. 1.' 11). Ma­
skotka (Dzierżyńskiego 55) 15.30
17.30, 19.30, „Zycie zamku”
(fr. 1. 14). Wisła (Gazowa 21) 11
„Ostatni Mohikanin” (ŃRD, 1.
11), 15.45, 18, 20.15 „Zakochana
wiedźma” (wł. 1. 18). Ugorek
(os. Ugorek) 17, 19 „Rzeczpo­
spolita babska” (poi. 1. 14).
Tęcza (Praska 52) 17 „Królew-

na i rybak” (CSRS, 1. 7), 19
„Angelika wśród piratów” (fr.
1. 16). kultura (Rynek Gł. 27)
18, 20.15 „Paryż — Warszawa
bez wizy” (poi. 1. 11). Związko­
wiec (Grzegórzecka 71) 17, 19.15
„Zdobycz” (fr. 1. 18).
(Dzierżyńskiego
20.15 „Przesuń się
(USA, 1. 14). Dom
(Lubicz 48) 15.45 „O
wiele” (fr. 1. 16).

Mikro
5) .15.45, 18,

kochanie”
Żołnierza

jednego za

KINA W NOWEJ HUCIE
Świt 15.45, 18, 20.15 „Angeli-

ka i sułtan" (fr. 1. 16). M. Sa­
la 15, 17.15, 19.30 „Uzurpatorzy”
(węg. 1. 16). Światowid 15.43,
10. 20.15 „Łowcy skalpów”
(USA, L 16). Sfinks (Majakow­
skiego 2) 16, 19 „Hatari” (USA,
1. 11).

NIEDZIELA

mi-

(fr. 1. 18). Wrzos (Zamoj-
„Winnetou” cz.

15.45, 18, 26.15
Zuch

8) 15, 17 „Mój
(USA, 1. 7).

(ang. 1. 16).
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• Międzyszkolny chór uczniów ‘

Kleparza
• Dżudo dla dziewcząt
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Rozmowy przy herbacie

s

Prawdopodobnie zrodziła się ona w dolinie Gangesu
Prawie codziennie na pierwszych stronach gazet pojawiają się

doniesienia o epidemii cholery* rozprzestrzeniającej się na Bli­
skim Wschodzie/ Czyżby więc choroba ta była znów groźna..? —

rozmawiamy na teń temat z kierownikiem Kliniki Chorób Zaka­
źnych Akademii Medycznej w

SŁAWEM FEJKLEM.
Krakowie — prof. dr. WŁADY-

— Zacznę od tego, że sam o-

sobiście, jako lekarz chorób
wewnętrznych r i zakaźnych —

z przypadkiem cholery nie ze­
tknąłem się, nam do niej jed-

. nak swój prywatny emocjonal­
ny stosunek dlatego, że w Ja­
tach 68-tych ub. wieku właś-

*a choler3 umarli w Kro-
Krosna

Do

ścienku Wyżnymk;
dziadkowie mojej matki.
dziś w lesie położonym w tej
miejscowości znajduje
„choleryczny .cmentarz”,
tak go miejscowa ludność naz-

wała. Cmentarzy takich jest
zresztą u nas więcej.

Cholera grasowała wśród lu-
dzi jeszcze na wiele wieków
przed naszą erą a jeśli zda­
rzały się pomyłki z jej rozpo­
znaniem to dlatego, że nie
znano bakteriologii ani mikro­
skopu. Stałym miejscem pano­
szenia się cholery, były kraje
Azji z „centralą” w Indiach,
głównie w dolinie Gangesu.
Ponieważ jednak choroby za-

się
bo

każne nie uznają granic, więc
i cholera docierała szereg ra­
zy do innych państw. U nas

towarzyszyła ona w ub. stu­
leciu , powstaniom: Listopado­
wemu 1 Śtyczhiowemu, w ub.
wieku zaatakowała Hamburg,
w 1919 r. zawędrowała do Pe­
tersburga. Lenin bardzo ener­
gicznie przeciwdziałał tej cho­
robie żądając m. in. codzien­
nych meldunków o stanie za­
chorowań.

— Jakie są przyczyny po­
wstawania cholery?

— Wywołuje ją drobnoustrój
tzw. przecinkowiec. Cholera
jest zakaźną choróbą przewodu
pokarmowego i zakażenie nią
występuje głównie przez za­
nieczyszczoną wodę pitną. Ob­
jawy przy ostrym przebiegu:
silna biegunka, wymioty, bole­
sne kurcze mięśniowe. W dal­
szej konsekwencji — odwod­
nienie i odmineralizowanie or­
ganizmu, zatrucie jadami wy­

dzielanymi przez przecinkow­
ca.

Współczesna cywilizacja stę­
piła ostrze cholery, która nie
jest już obecnie chorobą bardzo
groźną. Leczenie jej wymaga
wysokiej specjalizacji klinicz­
nej przy współpracy bakterio­
logów, chemików a nawet

logów.
— Czy w związku z

demią mamy w kraju
wody do niepokoju?

— Ministerstwo Zdrowia i
Op. Społ. wydało zarządzenia
profilaktyczne, dysponujemy
szczepionką zapobiegawczą,
więc'^obiektywnie specjalnych
powodóv&\do obaw nie ma. Po­
jedyncze zachorowania mogą
się jednak zdarzyć. W takim
wypadku obowiązuje ostra dy­
scyplina społeczna i przestrze­
ganie zarządzeń. \ Konieczna
jest przede wszystkim czystość
osobista, a głównie spożywanie
pokarmów tylko gotowanych
oraz picie przegotowanej wo­
dy.

bio-

epi-
po-

— Bardzo dziękujemy
Panu Profesorowi zd roz­
mowę.

Rozmawiała:
JANINA ŁOVEŁŁ
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Uciecha 12, 15.45, 18, 28.15
„Doczekać zmroku”. War­
szawa 12.15, 15.45, 18, 20.15
„Bandyci w Mediolanie”. Wol­
ność 10, 12.15, 15.45, 18, 20.15
„Piękny listopad”. Mł. Gwar­
dia 12, 14.45, 17, 19.15 „W peł­
nym słońcu”. Wrzos 10.30, 12
„Wspaniały Red” (USA, 1. 7),
15.45, 18, 20.15 „Sidła”. Zuch *5,
17, 19 „Mój przyjaciel Delfin”.
Ugorek 15, 17, 19 „Rzeczpospo­
lita babska”. Tęcza 15 „Króle­
wna i rybak”, 17, 19 „Angeli­
ka i sułtan”. Kultura 15.45. 18,
26.15 „Wrzesień 1939 r.” (poi.
1. 14). Dom Żołnierza 15.45, 18,
20.15 „O jednego za wiele”.
Pozostałe kina — jak w sobo­
tę.

PROGRAM DLA DZIECI

Maskotka 10.15, 11.15, 12.15,
Melodia 11, 12, 13, Ugorek 11,
12, 13, Związkowiec 12/

NOWEJ HUCIEKINA W

Świt 13.30,
gelika i
Światowid
Sfinks 11, 16, 19 „Hatari”.

20.15 „An­
at. Sala,

15.45, 18,
sułtan”.
— jak w sobotę.

PROGRAM DLA DZIECI
Światowid 11.15.

na

Mu-
(16—
Tó-

(sob.

W pierwszych dniach wrześ­
nia, po przerwie wakacyjnej,
wznowi działalność Młodzieżo­
wy Dom Kultury przy ul. Kro­
woderskiej, który w licznych
kołach, sekcjach itp. skupia
co rok 4.600 stałych uczestni­
ków. Czy w opracowanych o-

statnio planach i programach
działania MDK na najbliższą
przyszłość znajdą się jakieś
nowe zamierzenia? Jest ich
sporo, wymieńmy najważniej­
sze.

Dział Techniki zamierza or­
ganizować 3-miesięczne kur­
sy, podczas których dziewczę­
ta i chłopcy nabywać będą u-

miejętności konserwowania
oraz naprawy sprzętu domo­
wego, począwszy od dzwon­
ków do drzwi i żelazek elek­
trycznych, po pralki czy lo­
dówki. W tym samym dziale
utworzona zostanie pracownia

kroju i szycia, w której dziew­
częta będą mogły uszyć mniej
skomplikowane kreacje, oczy­
wiście pod fachowym nadzo­
rem.

Przy Dziale Artystycznym
MDK powstanie międzyszkol­
ny chór młodzieżowy, złożony
z 300—400 uczniów szkół pod­
stawowych i średnich Klepa­
rza. Inicjatorem utworzenia
chóru był Wydział Oświaty
Rady Narodowej tej właśnie
dzielnicy.

Dział Sportowy przewiduje
zorganizowanie dla dziewcząt
rocznego kursu samoobrony
dżudo, a nauką pływania obej­
mie się tutaj już nawet ucz­
niów pierwszych klas szkoły
podstawowej.

Przy Klubie MDK powstaną
nowe sekcje: dobrej piosenki
oraz sekcja szachowa. (1)

minnnimiiiniiiiiinnniniiiniinnniiiiiiiniimnHiiminni

Nowości w Studio Miniatur
W zautomatyzowanym mieście

przyszłości, człowiek jest zniewo­
lony stworzoną przez siebie tęch-

Bezdomne kursy
Dużym powodzeniem i dobrą

opinią cieszą się kursy języ­
ków: francuskiego, angielskie­
go, niemieckiego i włoskiegę,
organizowane przez Klub MPiK
w Krakowie. W ub. sezonie
kursy te ukończyło ponad 500
osób*

I w tym roku szkolnym, we

wrześniu jak zwykle rozpocz-
ną się zapisy. Na razie tylko
nie wiadomo, gdzie się będzie
odbywać nauka. Dotychczas
kursy miały riuejsce w godzi­
nach popołudniowych w X Li­
ceum, ale wobec zwiększenia
ilości klas w szkole, MPiK
musi szukać innego pomiesz­
czenia. Tyle w tym pociesza-
jącegb, że to jest ostatni rok
kłopotów, ponieważ w nowym
lokalu jaki otrzyma MPiK na

Małym Rynku od przyszłego
roku będzie miejsce dla nau­
ki języków, (bz)

niką — oto punkt wyjściowy fil­
mu „Ziarno”, nad którym pracuje
obecnie w krakowskim Studio Mi­
niatur Filmowych reżyser K. Ray-
noch. Aktualnie w udźwiękowie­
niu znajduje się kolejny film a-

nimowany J. Antoniszczaka „Jak
to się dzieje?”, traktujący o pow-
stawaniu obrazu telewizyjnego.
Realizacją tych dwóch krótkome­
trażówek zamknie krakowska mi-
nijtiytwórnla , roczny plan pro­
dukcyjny, którego rezultatem by­
ło 5 filmów animowanych (ti\ tym,
nagrodzony na ostatnim krakow­
skim FFK „Syn” R. Czekały, któ­
ry we wrześniu wejdzie na ekra­
ny kin jako dodatek „Krajobrazu
po bitwie”).

Również we wrześniu, mają zo­
stać zatwierdzone dwa nowe sce­
nariusze R. Czekały i J. Kuci, a

rozpoczęcie ich filmowej realiza­
cji planowane jest na koniec bie­
żącego roku.

Z krakowskim Studio, które swą
kilkuletnią działalnością przyspo­
rzyło laurów polskiemu filmowi
animowanemu, współpracuje sta­
le 5 młodych reżyserów-plasty-
ków, absolwentów krakowskiej
ASP: J. Antoniszćzak, R. Czekała,
J. Kucia, R. Raynoch i J. Janezak.
Obecnie kieruje tym wszystkim J.
Sroczyński, (J)

Muzea-wystawy
Skarbiec i zbrojownia

Wawelu (9—17). Zamek i
zeum w Pieskowej Skale
17) . Muzeum Lenina,
połowa 5: Lenin w Polsce
19—w, niedz. 10—15). Muzeum
Historyczne — Oddziały: Jana
12: Dzieje 4 kultura Krakd-
wa, Szpitalna 21: Dzieje tea-

^$1 ^faktiwskiego, Francisz­
kańska 4: Kraków powstaniom
śląskim (niedz. 9—16). Wieża
Ratuszowa (10—14). SD, ul. Ba­
torego 14: Plenerowa wystawa
rzeźby (10—14). Muzeum Naro­
dowe — Oddziały: Sukiennice:
Galeria malarstwa poi. XIX w.

(ńiedz. 10—16). Dom Matejki,
Floriańska 41 (10—15). Szołay-
skich, pl. Szczepański 9: Pol.
malarstwo i rzeźba do 1764 r.

(niedz. 10—16). Czartoryskich,
Jana 19: Galeria malarstwa o-

bcego (niedz. 9—15). Nowy
Gmach, al. 3 Maja 1: Pol. ma­
larstwo i rzeźba XX w. (niedz.
10—16). Muzeum Archeologicz­
ne, Poselska 3: Pradzieje N.
Huty (niedz. 10—13). Podziemia
kościoła św. Wojciecha: Dzie­
je Rynku Krakowskiego (10—
18). Muzeum Etnograficzne, pl.
Wolnie a 1: Polska grafika lu­
dowa (11—15). Muzeum Przyro­
dnicze, SławkoWska 17 (10—13).
Muzeum Geologiczne, Senacka
3: świat roślin i zwierząt
epok ubiegłych (9—17). Pawi­
lon Wystawowy, pl. Szczepań­
ski 3a: III Międzynar. Bienna­
le Grafiki (11—18). Galerie:

Krzysztofory: , Szczepańska 2:
Międzynar. Biennale Grafiki
(11—18). Pryzmat, Łobzowska
3: Wystawa Aiko Miyawaki,
ZPAP, Łobzowska 3: Malar­
stwo Anny Drozd (11—22).
TPSP, N. Huta, al. Róż 3: Mo­
rza i jeziora (niedz. IO-j -18).
Muzeum Regionalne PTTK
„Rydlówka”, Bronowice M. ul.
K. Tetmajera 109 (11—18). ktf
ul. Boh. Stalingradu 13: Akt i
portret (9—21). Kopalnia Soli
(Wieliczka) 8—18. Muzeum Lot­
nictwa (Czyżyny) 10—14.

Apteki
SOBOTA — NIEDZIELA

Szczepańska 1, pl. Matejki 2,
Długa 88. Krakowska 1», Dzier­
żyńskiego 36b (tlen), Prokocim
— Kolejowa, os. Wieczysta, N.
Huta: oa. Wandy 23 (tlen).

R02NE

ZOO (Lasek Wolski) od godz;
9 do zmroku.

Ogród Botaniczny (Koperni­
ka 27) od godz. 9 do zmroku.

Dyżury
SOBOTA

Chirurg., Urolog., Neurolog.,
Okulist.: Prądnicka 35, Fe-
diatr., Chirurg, dziec.: Koper­
nika 37, Laryng.: Kopernika
23a, Gruźliczy dla mężczyzn:
Zakrzówek, dla kobiet: Wola
Just. Pogot. Ratunk.: Siemi-

(Dokończenie na str. 6)



W meczu strzeleckim l-Iigowcy pauzuję

Polska — Szwecja 8:1

WCZORAJ w Krakowie zakoń­
czył się międzypaństwowy mecz

w strzelectwie sportowym między
reprezentacjami Polski i Szwecji.
Zwyciężyła Polska 8:1. W drugim

List z Cleveland
od „króla żelaza"
NIEDAWNO przyszedł do naszej

Redakcji list z dalekiego Cleve-
land w stanie Ohio (USA), w któ­

rym mistrz świata w najcięższej
atletyce. — Stanisław J. Radwan

przesyła serdeczne pozdrowienia
dla rodaczek i rodaków z jego ro­
dzinnego miasta — Krakowa a

szczególnie dla naszych sportow­
ców, którzy w USA cieszą' się cp-
raz większą popularnością.

Stanisław Radwan był znanym
siłaczem w latach międzywojen­
nych, popularnie nazywanym
„królem żelaza’9. Podczas wojny
był więziony przez hitlerowców, a

obecnie właśnie w Cleveland pro­
wadzi policyjną szkołę dżudo t

karate. Na zdjęciu: *S. J. Radwan w

trakcie udzielania wywiadu przed
‘ kamerami telewizji USA.

dniu ~spotkania / rozegrano ?trzy
konkurencje, które w punktacji
zespołowej wygraj! polscy strzel­
cy. V

A oto wyniki: kbks-1 — 1, Pę­
dzisz (P) 1158 pkt., 3. Kogut (P)
1154 pkt., 3. Jansson (S) 1148 pkt.,
Pw-1 — 1. Nilsson (S) 585 pkt., 2.
Chodkiewicz (P) 581 pkt., 3. Ha-
merliński (P) 579 - pkt., . (najlepszy
wynik w tej konkurencji —. 585

pkt — uzyskał, startujący poza
konkursem, Szwed GUnnarson),
Pd-6 — 1. Bartkowiak (P) 593 pkt.,
2. Krzemiński (P) 592 pkt., 3. Ka­
merliński (P) 588 pkt.

Tu Uniwersjada
W TRZECIM dniu, odbywa­

jącej. się w Turynie, Uniwer­
sjady . Marek Dąbrowski zdobył
brązowy medal w turnieju fio^
recistów. Zwyciężył Romanow

(ZSRR). Do finału turnieju
szablowego zakwalifikowali

się: No wara i Kawecki. W

wyścigu pływackim na 400 m

st. zm. Krawczyk zajął szóste

miejsce. Polskie siatkarki- wy­
grały wczoraj z Iranem 3:1.

I Co-gdzie-kiedy ?

SU Hutnik gra w Opolu a Cracovia w Starachowicach
PO ROZEGRANIU pięciu spotkań mistrzowskich, zespoły

I ligi mają przerwę do 13 września. W tym czasie reprezen­
tacja Polski stoczy dwa pojedynki międzypaństwowe: z Da­
nią (o tym meczu piszemy osobno) i z NRD. Na^ placu boju
pozostali II-ligowcy. Dziś i jutro odbędzie się szósta kolejka
spotkań w tej klasie.
Dziś w Krakowie Garbarnia gra

z Motorem Lublin. Piłkarze z Lu-
dwinowa prezentują w obecnych
rozgrywkach nierówną formę. By­
ły ładne mecze i zwycięstwa nad
Startem i Zawiszą, była też kom­
promitująca porażka w Poznaniu
z Wartą i słaby mecz ze Starem
na własnym boisku. W każdym
razie, Garbarnię stać na odnie­
sienie zwycięstwa. Motor zajmuje
aktualnie. 13 miejsce w tabeli, ma­
jąc 3 punkty na swym koncie.

Trudne zadanie czeka piłkarzy
Hutnika, którzy wyjeżdżają do O-

pola, gdzie
-I-ligowćem,
rem II ligi
polu byłby
karzy z Nowej Huty.

zmierżą się - z byłym
a obecnie wicelide-

— Odrą. Remis w O-
duźym sukcesem pił-

Kiedy wreszcie skończy się se­
ria porażek? — zastanawiają się
sympatycy Cracovii, Cztery me­
cze, zero punktów i stosunek bra­
mek 2:18 — to „dorobek” biało-
czerwonych. przeciwnik Cracovii,
starachowicki Star poczyna sobie,
jako beniaminek, bardzo dobrze.
Ostatnio uzyskał dwa remięy w

wyjazdowych meczach: w Krako­
wie z Garbarnią i we Wrocławiu
ze Śląskiem. W meczu z Cracovią
jest gospodarzem, cierpnie więc
skóra na kibicach Cracovii na sa­
mą myśl, co może się wydarzyć w

Starachowicach.

Przy okazji jedno pytanie
do zarządu klubu: kiedy
wreszcie opinia publiczna,

interesująca się żywo losa­
mi jedenastki białorczer-
wonych, oficjalnie zostanie

poinformowana o poczyna­
niach kierownictwa Craco-
vii zmierzających do zaże­
gnania kryzysu w tym klu­
bie.

(Dokończenie ze str. 5)
radzkiego 1: wypadki tel, 99,
zachorowania i przewozy; tel.
395-00, 395-01, 395-02, Podgórze
tel. 625-50, 657-57, Grzegórzki
teł. 209-01, 205-77, Pogot. MO
tel. 07, Telefon Zaufania
614-00 (17—22)> Straż Poż. tel.

08, Pomoc Drogowa PZMot Kr.
tel. 417-60, N. Targ 29-42, N.

Sącz 82-76 (7—22), Inform. o u-

sługach. Solskiego 27 tel. 5S5-88
Nowa Huta: Pogot. MO

411-11, Pogot. Ratunk. tel.

22, 417-70, Straż Pożarna

433-33, Dyżur pediatr. dla

wej Huty i pow. Proszowice:
Szpital w Nowej Hucie, in­
formacja
222-48,

.595-15.

tel.
422-
UL
No-

W nadchodzącej serii spotkań
najciekawiej zapowiada się mecz

w Rudzie Śląskiej między liderem
tabeli, Uranią 1 wrocławskim
Śląskiem. Ponadto grają: MZKS

Gdynia — Olimpia Poznań, Start
Łódź — Unia Racibórz, Warta

Poznań — Piast Gliwice, Zawisza

Bydgoszcz — ŁKS Łódź. (KAS)

/WZZZ^ZZZZZZZZZZZZZZZZi^

Dokąd pójdziemy

kolejowa zagrań.
556-54, krajowa 238-80,

Dziś typuje

»o *on

Płk Klemens Nowak
O WYTYPOWANIE wyników krakowskich Il-ligowców popro­

siliśmy dziś wiceprezesa Polskiego ZWiązku Piłki Nożnej, płk
Klemensa NOWAKA.

— Garbarnia jest pewnym faworytem w meczu z lubelskim Mo­
torem. Hutnik nie ma zbyt dużo szans w Opolu w spotkaniu z .

Odrą. Podobnie Sprawa wygląda z piłkarzami Cracooii. Jeśli bę­
dą grać, jak dotychczas, to nie wywiozą nawet jednego punktu
ze Starachowic. . (KAS)

Dziś
PIŁKA NO2NA

Boisko Garbarni:Godz. 16.90

Garbarnia — Motor Lublin

Jutro

<H liga)

PIŁKA NOŻNA

^rodz. 11 Boisko Wawelu:

Wawel «— Resoria

(Liga międzyokręgowa)

NIEDZIELA

Chirurg.: Trynitarska 11,( pe­
diatr. i Chirurg, dziec.: Pro-
kocim. Laryng.: Kopernika 23a

Urolog.: Grzegórzecka 35, Neu­
rolog.: Kobierzyn, Okulist.:

Kopernika 38, Gruźliczy dla

mężczyzn: Zakrzówek, dla ko­
biet: Wola Just.

Telewizja
SOBOTA

15.30 Program dnia. 15.35

Wspominki podwawelskie. 15.50
Dziennik. 16 Finał zawodów
lekkoatletycznych mężczyzn o

Puchar Europy/ 18.30 Spotka­
nie z przyrodą. 18.50 Rezerwat

przyrody. 19.20 Dobranoc. 19.36
Monitor. 20.15 Festiwal Piosen­
ki w Sopocie. 21 .25 Dziennik
TV i Kronika Universiady (w
przerwie). 24 Program na ju­
tro.

NIEDZIELA

Po raz jedenasty na zielonej murawie

piłkarski pojedynek Polska-Dania
Na Stadionie Dziesięciolecia w stolicy rozegrany zo­

stanie w nadchodzącą środę międzypaństwowy męcz
piłkarski Polska — Dania.

Będzie to już jedenasty pojedy*
nek obydwóch drużyn i kolejna
szansa dla polskich zaw.od^kó^

poprawy niekorzyStnegO!)jaW dotąd
bilansu spotkań, z Duńczykami. Z
11 bowiem meczów zdołaliśmy wy*
grać zaledwie 3, natomiast dozna­
liśmy 7 porażek w tym najwyższej
w historii naszego footballu 0:8
w dniu 24 czerwca 1648 w Kopen­
hadze. Stosunek bramkowy jest
także niekorzystny dla nas 17—24.

Mimo tak niekorzystnych sta­
tystyk faworytami środowego
spotkania są Polacy. Dwa ostat­
nie mecze z , Duńczykami zakoń­
czyły się bowiem naszymi zwy­
cięstwami:
wie —

hadze

pewien
ściem j
zawodowych jedenastek zachod­
nioeuropejskich. W tej sytuacji
federacja piłkarska tego kraju
zdecydowała się na odmłodzenie

drużyny i budowę nowego teamu

reprezentacyjnego niemal od pod­
stawy. .W składzie, który awizują
Duńczycy na Warszawę wystąpi
tylko 5 graczy, którzy wiosną br.

grąli przeciwko nam u siebie w

krąju ą najbardziej rutynowanym
zawodnikiem będzie Jens Joergen

w 1961 r. w Chorzo-
5:0 i wiosną bc. w Kopen-
2:0. Duńczycy przeżywają
kryzys, spowodowany ódej-
co lepszych piłkarzy do

Hansen, który po raz 34 wystąpi
w reprezentacji.

pilkarźe przygotó^ńlą slę
spót^ania-^^tńefe^ykle'; “feran--

nie. Chcąc wystąpić w ńajsilniej-
szym ; zestawieniu ' PZPN '^aWesiło

rozgrywki ekstraklasy, ,by któryś
z reprezentantów nie doznał w

trakcie ligowego pojedynku jakiejś
kontuzji.

Trener Koncewicz powołał 15-o-

sobową kadrę, która wystąpi prze­
ciwko Duńczykóhi. Znalazło się
tani .miejsce dla młodego obroń­
cy krakowskiej Wisły — Szyma­
nowskiego. Pełny skład; wygląda
następująco: bramkarze — Kost­
ka i Czaja, obrońcy — Anczok,
Stachurski, Szymanowski, Winkler,
Wyrobek, pomocnicy — Blaut, Bu­
la, Deyna, Sołtysik, napastnicy —

Mańko, Lubański, Gadocha, Sza-

ryński 1 Marks.
A oto skład reprezentacji Danii: J

bramkarz — Kaj Poulsen, obroń- '

cy — Jan Lars en, Erik Nielsen, ,

Svend Andresen, Torben Nielsen,
pomocnicy. — Jans Joergen Han­
sen, Birger Petersen, Kristen

Nygąard. ajtak,—- Joergen Markus-
sen, Keld Pedersen, Per Roetved,
rezerwowi: Bent Hansen, ■Niels
Moeller, Jan Andersen, Kurt
Praest.

Telegraficznie
JELENIA GÓRA. Po dwóch

pach kolarskiego wyścigu o

char Karkonoszy prowadzi Cze­
chowski (Lech) przed Smyrakiem
(Górnik Słupiec).

WARSZAWA, Mistrz świata w

szpadzie,, B. Andrzejewski wsku­
tek kontuzji przerwał treningi.
Start tego zawodnika w tegoro­
cznych mistrzostwach świata, któ-

•re odbędą się W Ankarze, stoi pod
śznakidm zapytania.

SOFIA. Po piOrwśzym dniu mię­
dzynarodowych zawodów młodzie­
żowych w kolarstwie torowym
drużynowo prowadzi Bułgaria 28

pkt. przed Rumunią 20 pkt. i Pol­
ską 16 pkt.

MIŃSK. W' międzynarodowym
'turńićju hokeja ha lodzie pierw-
śze 'smiejsće zajęła drużyna Dyna­
mo Berlin* ■■■--■

eta-

Pu-
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Ciechowski, Kluj i Magiera
na czele listy startowej X MWG

Już tylko dni

dzielą nas pd ju­
bileuszowego, X

Małopolskiego
Wyścigu Górskie­
go, największej
imprezy kolar­
skiej regionu
krakowskiego,

która pod pro-
sekretarza KW PZPRtektoratem

— Z. Kitlińskiego odbędzie się w

dniach 10—12 września na liczącej
438 km trasie z Krakowa przez

Krynicę^Nowy Sącz i Limanową,

Wieliczanka w likwidacji!
OD WIELU, lat władze sportowe w dobrze pojętym interesie

sugerowały, aby Kolejowy Klub Sportowy „Wieliczanka” połą­
czył. się z tamtejszym Górnikiem, bowiem wówczas w jednym
niezbyt przecież wielkim mieście zaistniałyby lepsze warunki
dla rozwoju kultury fizycznej. Niestety, działacze i zawodnicy
nie chcieli o tym-słyszeć. Zle pojęta ambicja doprowadziła wre-

sicle do tego, że klędy ten biedniejszy, chociaż z większymi tra-

iyęjami klub — Wieliczanka, znalazł się w poważnych kłopo­
tach finansowych — nastąpiła likwidacja. Decyzję tę podjęło
■■rzecle już w bieżącym roku walnę zgromadzenie. Na 44 osoby,

34 głosowały właśnie za likwidacją. Jak twierdzą wtajemnicze­
ni głosującym zawodnikom chodziło o otrzymanie wolnej ręki w

przejściu do innych klubów.

Czy dobrze się stało? Chyba nie! Górnik jest klubem, któremu
na ogól nieźle się wiedzie, ale Wieliczanka cieszyła się większą
sympatią mieszkańców, chociażby z uwagi na nazwę.
■Dodajmy, że dorobek Wieliczanki. w ciągu 44 lat istnienia był

spory i dziś jeszcze zostało ok. 1.600 tys. zł trwałego mienia (sta­
dion, korty, świetlica itp,), nie licząc sprzętu na ok. 100 tys. zł.

Likwidacja, to najprostsza sprawa. Czy nie korzystniejsze bę­
dzie połączenie tych dwóch organizmów sportowych w jeden,,
prężny i silny?

Wyścig ten, mimo walorów kra­
jobrazowych i przede wszystkim
szkoleniowo-sportowych, nie cie­
szył się względami Wydziału Sżko-

lenia PZKol. I chociaż \ z reguły
był punktowany w ęhąlienge’u
„Przeglądu Sportowego’* i PZKol.,
to niezbyt 'licznie startowali ’

w

nim kadrowicze. Dopiero w tym
roku organizatorzy („Gazeta Kra­
kowska”, ZW ZMS, WKKFiT oraz

KOZKpl.) mają nadzieję „otrzy­
mać” liczrią. grupę, czołowych za­
wodników., .Przędzo dniami .jnad-
szedjj^ow^em ł tglegrap^ & aręgsŁ-
wy, w którym PZKol. informuje,*
że zlecił start w X MWG następu­
jącym członkom kadry narodowej

1 olimpijskiej: Czechowskiemu i

Klujowi z Lecha Poznań, Smyra­
kowi z Górnika Słupiec, Hertlowi,
Cytryniakowi, Polkowskiemu i

Karmelowi z Floty Gdynia, Lud­
kowi z LZS Gorzów, Mogile ze

Startu Piotrków, Nadolnemu z

Polonii Piła, Pożarlikowi ze Spół­
dzielcy Koszalin, Wężykowi z Le­
gii, Żwirce ze Zjednoczenia Olsz­
tyn, J. Magierze z Cracovii i Sta­
churze z Unii.

9 Program dnia. 9.05 Przypo­
minamy, radzimy. 9 .25 ;,Mały
zbieg’* — film radź. 10 Dla

młodych widzów „Sport i za­
bawa”. 11.10 „Wyprawy” —

film seryjny. 11 .35 Dziennik.
11.50 Przemiany. 12 .20 Teatrzyk
dla przedszkolaków. „Kaszta­
nowy dziadek”. 13 Wielka gra.
14 PKF. 14.15 Finał zawodów

lekkoatletycznych mężczyzn o

Puchar Europy. 17.05 Festiwal
wrocławski. 18 Estrada literac­
ka. 18.40 „Romeo i Julia”.
19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik.
20.15 Festiwal Piosenki w So­
pocie. 21 .25 Magazyn sportowy
(w przerwie). 23.35’ Program na

jutro.
UWAGA

Za zmiany w ostatniej chwili

wprowadzone w repertuarze
teatrów, kin i telewizji;- re­
dakcja nie bierze odpowie­
dzialności.
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Aktualnie organizatorzy mają 41

zgłoszeń, m; in. kapitana naszej
zwycięskiej drużyny w Wyścigu
Pokoju — Zenona Czechowskiego
i jego kolegi Leszka Kluja, Jana

Magiery, oraz zwycięzcy central­
nej Spartakiady — Jana Smyraka
i Stanisława Demela z Polonii

W-wa. (F) ,
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Kiędy przemykaliśmy się wśród stolików w jego
kierunku, czułem lekkie podniecenie. Bróda stał się
dla nas już niemal legendarną postacią. Nie mie­
liśmy pojęcia jak się nazywa, nie wiedzieliśmy skąd
się. tu wziął i dokąd pójdzie. A jednak... moja wła­
sna orżyszłość 1 życie tej tajemniczej Liny leżały
w jego rękach.

Przypomniawszy sobie jego zapędy satyra szepną-
łem do Iris:

— Ty żaczniesz pierwsza, kochanie. On lubi dziew­
czynki. Ą ja 'będę się trzymał z tyłu.

Moja żona skinęła z przejęciem głową.
Dobrnęliśmy wreszcie do loży Brody. Nie na dar­

mo Iris miała opinię znakomitej aktorki. Okrasiw­
szy twarz najpiękniejszym zę swych uśmiechów, wy­
chyliła się spoza ścianki loży* podchwyciła . wzrok.
Brody i powiedziała:

'’

— Halo!

Powoli, z ogromnym namysłęm poruszył szlachet­
ną głową. I jeszcze wolniej, w miarę jak na nią pa­
trzył, twarz jego przybierała wyraz, niezwykle lu­
bieżny. ■" >;’Ł

‘

_

o
_______

. . ,
— Śliczna dziewczyna — powiedział bełkotliwie, w kierunku przechodzącego właśnie chińskiego kel-

Iris wsunęła się do loży i usiadła ria krześle, na- nera i zawołał gropikó:
_

. 'Drinka! Proszę podać drinka dla tej ślicznej.

CiUENTIM

■DĄMBSKA

chylił się ku Iris. Uśmiech spłynął aż na czarną
brodę i jakby ją jeszcze bardziej poszerzył.

— Pani nie jest Eulalią Crawford — wybełkotał. —

Znacznie piękniejsza od Eulalii. Młodsza. Znacznie
piękniejsza. — Jego niepewna dłoń odsunęła wazo­
nik z narcyzami 1 spoczęła na ręce mojej żony.

— Piękna dziewczyna!
Tak Imponujące pijaństwo zdawało się zbijać
tropu nawet Iris.
— Musi mnie pan pamiętać — mówiła niepew­

nie— mówił mi pan o białej róży i czerwonej róży.
Broda wypuścił rękę Iris; zachichotał cichutko...

potem nagle , wyciągnął niespodziewanie ramię

z

przeciwko niego. Butelki szampana i pęk sztucznych
narcyzów w wazonie, stanowiły barykadę między Szampana!
ich twarzami. Ja dyskretnie trzymałem się z boku.
Iris pochyliła się nad bukietem narcyzów.

'

— Chyba pan mnie sobie przypomina? — powie­
działa. — Poznaliśmy się dzisiaj' wieczorem w re­
stauracji hotelu św. Antoniego. Pan mylnie wziął
mnie za Eulalię Crawford.

Z tyłu, za kurtyną, szafa grała jak szalons: „Nel-
ly, zaczekaj do świtu”:'' Wpatrywałem się intensyw-

Kiedy kelner się oddalił, biegające bezmyślnie po
sali oczy Brody po raz pierwszy spoczęły na mnie.

. Uniósł się do połówy na sófce i spytał:
— Któż to znowu jest?...
— O, on! On... on po prostu mi towarzyszy — po­

wiedziała Iris.
Broda zbliżała się do mnie coraz bardziej i. bar-

_ ___________

- --4T -_____ —, ____ dziej. Miąłem ją już niemal w ustach. A nad brodą,
nie wywarz Brody, on zaś chwycił swójOpusty kie- okrągłe oczy, przymknięte z wysiłku koncentracji
Uszek po szampanie i trzymając go za nóżkę, po- i skupienia badały, skrzętnie moją twarz.

— Paszkudny faczet — powiedział. Paśzkudny!
Idź! Idź sobie! —Broda kiwała się w górę i w dół.

Potem, chcąc mnie odpędzić zabeczał: — Buuu! Buu!
Zachowanie jego można by określić jako co naj­

mniej dziwne. Iris patrzyła na niego ze zdumieniem.
Nie dawała jednak za wygraną i mówiła dalej ci­
cho, ale z przejęciem:

— Niechże pan zrozumie. Błagam. To jest dla nas

strasznie ważne. Tu chodzi o życie alba śmierć. Słoń
nigdy nie zapomina. I pan też nie powinien za­
pominać. Strona 84. Musi pan nam pomóc. Musi
pan...

— Paszkudny facet..; piękna dziewcz..." — Broda
opad! z powrotem bezsilnie na krzesło, przyglądał
mi się spod oka z chytrością małego chłopca: — Pa­
szkudny facet... Idź sobie... Nie chcę cię tu widzieć...
Moją loża.

Iris uśmiechnęła się do mnie i szepnęła:
— Wróć do Hatcha i Billa i czekajcie na mnie

w barze. Postaram się skłonić go do mówienia.

Kiedy wchodziłem do baru szafa zaczęła grać
polkę. Hatch i Bill ciągle jeszcze siedzieli w tym
samym miejscu. Przyłączyłem się do nich. Bill Dag-
gęt spojrzał na pinie bez większego zainteresowa­
nia, Hatch zaś powiedział: .

— Opowiedziałem wszystko Billowi. Idzie z nami.

Dagget kiwnął głową i powiedział: — Teeek.
Hatch zaś czujny, jak gończy pies, spytał, jak tam

poszło z Brodą.
— Ten stary kozioł nie chciał mówić w mojej

obecności — powiedziałem. — Iris próbuje teraz sa­
ma.

— Już ona da sobie radę — Hatch poklepał mnie
po plecach. — Najważniejsze, żeby go nie odstra­
szyć...

Radio
Dzienniki: 5.30, 6.30, 7.36, 8.30,

12.05, 17, 19, 22, 23.50.

SOBOTA
17.15 „Kwadrans po piątej” —

spotkanie z piosenką — śpie­
wa Hanka , Ordonówna (KR).
17.30 „Debiuty młodych” — o-

powiadanie Anny Gorazd pt.
„Połonką czyli sżtuka koehą-
nia” (KR). 17 .45 Gra zespół: Or­
ganowy Rozgł. Krak, p/d Le­
sława Lica (KR). 18.00 Felieton
Jalu Kurka (KR). 18.10 Dzien­
nik krakowski (KR). 18.20 Wid­
nokrąg — wydarzenia, opinie,
refleksje ze świata nauki. 19.00
Echa dnia. 19:15 Śpiewa sło­
wacki chór mieszany „Lucni-
ca” w Bratysławie. 19.31 Maty­
siakowie. 2Ó.01 Recital tygod­
nia. 26.35 Chwila poezji. 29.40

„Jego muzyka — muzyką
wszystkich’* — aud. poświęco­
na Robertowi - Śtolżowi. 21.05
Rozmowa z Teodorem Parnic­
kim. 21.20 Polskie* zespoły in­
strumentalne i wokalne. 22.00

Magazyn z kraju i ze świata.
22.27 Wiadomości sportowe.
22.30 Ty, wieczór i muzyka.
22.45 Żespół dziewiątka. 23.15
Koncert wieczorny. 23.50 Wia­
domości. 24 .00 Chwila muzyki
(KR). o .O5—3 .00 Program nocny
z Warszawy.

(Dalszy etą, (2»)

NIEDZIELA
6.5© Muzyka. 7 .00 Gra Kapela

p/d Fęliksa Dzierżanowskiego.
8.00 Moskwa z melodią i pio­
senką — słuchaczom polskim.

€.35 Radioprobiemy. 8 .45 „9
kwadransów z literturą i mu­
zyką” (KR). Defilada rytmów.
— „W Złockim i gdzie indziej”
~ rep. D. Władycżańskiej. —

'

„Z najnowszych nagrań”, —

Koncert F-moil F. Chopina.
Wykonawcy: R. Smendzianka —

fortepian z tow. Ork. PR i TV
W Krakowie pod dyr. K. Mis-
sony. — „kolegium” — słuch.

M. Promińskiego w reż. Zb.

Kopalki. 10.30 Koncert życzeń.
12.30 Poranek symfoniczny.
13.30

_

Parada melodii, rytmów i

przebojów. 15 ~ „Książę i żeb­
rak** cz. I słuch. M . Twaińa.
15.45 Niedzielne rendez-vous.
16.01 Radiowa lista przebojów
(KR). 16.30 Koncert chopinow­
ski. 17 .05 - Warszawski- Tygod­
nik Dźwiękowy. 17.30 Podwie­
czorek taneczny. 18 Teatr PR
— „Szron”. 18.50 Wiązanka me­
lodii. 19 Wiadomości i felieton

aktualny. 19.15 Melodie, które

zdobyły świat. 19.45 Wojsko,
strategia, obronność. 20 Wie­
czór literacko-muzyczny. 21 .40
W rytmach tanecznych. 23.43
Jazz na dobranoc.


